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Znów utopie. 


Lwów, 12. stycznia. 


W Anglii sposobi się do obięcia 
Włądzy Labour Party z Mac Do- 
naldem na czele, a pacyfiści tej ru- 

tniczej parti już dzisiaj dają sły- 
Szeć się z twierdzeniem, że nowy 
Iząd dążyć będzie do zwołania mię- 
Czynarodowej konferencji dla spra- 
WY rozbrojeń, zakazu używania 10- 
dzi bodwodnycheoraz gazów tru: 
ących itp. 


Brzmi to bardzo pięknie i nie- 
dno szlachetne serce zadrży wzru 
szeniem, czytając tak szozytne za- 
Powiedzi, Ale trzeźwy rozsądek 
wg Póudzie na lep różowych na- 
dziej, Jeżeli nic więcej Labour 
"arty nie zamierza wnieść do po- 
Etyki międzynarodowej, to zapraw- 
de stanie na owej arenie z takim 
Samym efektem, jak gdyby przy- 
szła z próżnemi rękoma. 


Jak dalece na pacyfizm jeszcze 
nie pora, dowiodła sama Labour 
Party w r. 1920, gdy zagrożonej 
przez bolszęwiików Polsce podsta- 
wila nogę. [Wrogie jej wówczas 
wobec naszego Państwa stanowi- 
Sko nie da się chyba pogodzić z te- 
oretyczną daążnością do sprowa- 
dzenia pokoju Powszechnego. Tem 
bowiem go się nie sprowadzi, jeśli 
zagrożonemu grabieżą choe się od- 
lać środki obrony. Takiemu pacyfi- 
zmowi mógłby był przyklasnąć 
Bismark, a każdej chwili przykla- 
Snie również Lloyd George, jednak 
Cywilizacja, kultura, historja nigdy 
lie zgodzą sią na. dążenie do pokoju 
Po drodze bezprawia i gwałtu. Byl- 
by to jakiś pokój wilczy... 


Labour Party pozostająca w 
bliskich stosunkach z Lloyd Geor- 
šem i ciesząca się nie od dzisiaj 
Jego poparciem powinnaby po przyj 
Sciu do rządów całkiem inna wyt- 
knąć Sobie zadania, jeśli rzeczywi: 

«>Ce pokój leży jej na sercu. Zbro- 
nia, odzie podwodne, walka ga- 
Zami crującemi, to tylko wyniki 
tego zła, które gnieżdzi się pod 
strzechą Europy dzisiaj tak samo 

X gnieżdziło się przed wielką wo! 

a które w znacznej mierz ject 

, Wynikiem polityki angielskiej Z 
Czasów Lloyda George'a. Ten rów- 
Me abłudny, jak krótkowzroczny 
polityk wytworzył tyle fermentów, 
Nagromadził — zamiast usunąć — 
akie mnóstwo materjałów wybu- 

wych, że winien być zaliczony 
do rzędu największych szkodników 
nowoczesnej historii. 


te Zaprzeczyć sie przecież me da, 

zagrożenie pokolu w Europie. 
Wychodziło zawsze 7e strony spri- 
'SACZOnych Niemiec, W r. 1918 było 
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Onome zainteresowanie kontzrencją beloradzlią. 


Ta konferencji będzie rozpatrywana sprawa wejścia Polski 
do M. Ententy. 


r 


> x Belgrad, 12, stycznia. 

Zainteresowanie konferencją bei- 
gradzką jest ogronme. Przybyłi tu 
już liczni korespondenci pism zegrą- 
nicząych, Z powodu zawieji Śnież- 
nych munuński minister Spraw zagr. 
Duca przybył dopiero dziś. Keresz 
oświadczył, że na konferencji będzie 
mowa o Polsce, zaprzeczył jednak 
równocześnie pogłoskom o zapropo- 
nowaniu Francji sojuszu ze wszyst- 
kinń państwami Małej Ententy. „No- 
vosti” dorłoszą, że rozpatrywana bę- 
dzie sprawa wejścia Polski do Ma_ 
tej Enteaty, Moiywuie się to intere- 
sami ekonomicznymi, wolnym tran- 
EZ=EEC MDE 
możliwe zdeptamie 
Lioyd George 
s da Konsekwencje ponosi Świat 
caly. 


A kiedy przy zielonym stoliki 
krajano Europę na kawałki, by Z 
tych kawałków nowe stworzyć cia- 
to, nie kto inny jeno Lioyd George 
tak tą robotą pokierował, że obec- 
nie organizm kontynentu pokrywa 
muóstwo niegoiących się wrzodów 
j daj Boże, aby nie potrzeba było 
znowu gruntownej operacji celem 
ich usunięcia, Dość przypomnieć tyl- 
ko, z jaką malpią ziośliwością Lioyd 
George poobszarpywał Polskę, by 
najżywotnieisze jej interesy pozo- 
stawały ciągle pod znakiem zapyta- 
nia, Czyż nie on postaral się zaczo- 
mować polską Wisłę niedorzeczną 
klecionką „wol. m. Gdańska, nie- 
zdolną speimić żadnej imej misji po- 
za rolą korka? Czyż nie on intryga- 
m: swymi osiagnal absurdalne prze- 
cięcie Cieszyna na dwie połowy? 
A trzebaż przypominać dzieje i roz- 
strzygnięcie plebiscytu górnośląskie- 
go — ile krzywd spotkało tam Pol- 
skę? 


Oczywiście, jeśli w ten sposób 0- 
sobiste sympatje fb antypatie ied- 
nostki, kierowanej zręcznie przez tp 
kryte ciemne siły, rozstrzygają o lo- 
sach państw i narodów -—— to Śmiesz- 
nością byłoby wysuwać kwestje roz- 
brojenia i zaniechania walki barba- 
rzyńskimi środkami. Najwieksze baf- 
barzyústwo tkwi w owych rozstrzy= 
gnięciach : dopóki z niemi nie zobi 
się porządku, moga sobie zbierać się 
raz po razu konferencje pacyfistycz* 
ne, ahodby co tydzień, , pokoju one 
nie sTwotzą, j 


owei zmory. 


Labour Party zasłużyć się może 
dla pokoju tylko w jeden sposób: 
dążyć do tego, by krzywdy, komu- 
rałwiek i przew kowokofwiek wyrzą- 
dzone, naprawiono, a możliwości 


(Telegram „QGazoty Lwowskiej“) 


| 


zytem towarów i wzmocnieniem 
wspólnej akcii na konferencjach 
Wymiewione plsmo wyraża jednak 
powatpiewanie, czy układ dojdzie do 


ruje z Czeskim i diatego trudno be- 
dzie o wspólną platiormę, 
Praga, 12. stycznia. 

Gzechosłowackie Biuro Prasowe 
donosi z Belgradu: 
Po krótkiej wymianie zdań nastąpi- 
ie porozumieme w sprawie rosyj- 
skiej W kwestii uznania Rosji so- 
wieckiej państwa Małej Ententy po- 
Stąpią podobnie, jak posiąpiły pań- 
stwa Ententy Wietkiej. 
Fuki. ZE ZE CZWWEENEJ 


wyrządzenie krzywd nowych po- 


nie dopuścił jednak , stawiono skuteczną zaporę, 


l 


Redzkicr Naczelny: JERZY KONARSKI. 


Telefon Redaxtora Naczelnego 230. 
Teicion domowy Redaktora Naczelnego 192, 
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Premier Grabski zwała konfe- 

PENSJĘ prasowi. |. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 12, stycznia. 
(M.) Premjer Grabski zamierza, 
zaprosić w najbliższych dniach przed 
stawicielj prasy na konferencję, ce-, 
lem zapozsanią ich ze swemi zamie- 


| rzeniami w dziedzinie sanacji skarbit' 
skutku, gdyż przemysł polski konku- | 4 


me 


P. Roytkiewisz wraca do Rar- 
SZAWY. 

(Teleiotem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 12, stycznia. 

(M.) Delegat Min. skarbu Woyt- 

kiewicz, który bawił w Paryżu i 
Londynie w Sprawach  związagrycć 

z regułacją zaległych długów rządo- 

wych, został odwołany i wraca do. 


. Warszawy, 


9 
Ustawa o naprawie skarbu 
przyjęta w Senacie bez zmian. 
i 
Ożywione debaty, — W jakich warunkach otrzymał rząd pełe 
nomocnitwa? — Zła polityka pociąga za sobą złe finanse, — 
Jak zniszczono wszystkie samorząd? ? - Zragedja pracowników 
umystowych. — Ustaw: o przymusowym wsk źn:ku drożężnianym. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 11. stycznia. 

(M) Senat prowadził dziś w dal- 
szym ciągu debatę rad ustawą o na- 
prawie skarbu, Rozwinęła się dy- 
skusja nad przemówieniem senatora 
Buzka (PSL), który uznał koniecz- 
ność udzielenia Rządowi pełnomoc. 
nictwa do naprawy skarbu. Jakie 
skutki może mieć zbyt późne uchrwa- 
lenie takich pełnomocnictw, dowo- 
dzą Niemcy. W Niemczech spadek 
marki stał się tak błyskawiczny, że 
pierwsza ustawa o  pełnomocnic- 
twach nie zdołała go powstrzymać. 
Wreszcie zdołano tam zatrzymać 
spadek marki na kursie 4 biliony 200 
miliardów za dolara. Ale to zatrzy- 
manie drogo opłacono, bo cyfra bez 
robotnych wynosi 8 milionów. Fa- 
bryki stangły. W miastach zapano- 
wała ogronma nedza. Dziś stosunki 
w Niemczech cośkoiwiek się popra- 
wiły, U nas daje sie pełnomocnictwa 
Rządowi; w sytuacji tysiąc razy lep- 
szej, aniżeli w Niemczech. Możemy 
mieć madzieię, że naprawa Skarbu 
odbędzie sie bez takich skutków ka- 
tastrofatnych. 

Przemówili następnie Sen, Ga- 
szyfński (Wyzwołenie), dalej Siedte- 
cki (PPS), Krzyżanowski (dziki), A- 
delmann (ZLN). poczem 

wygłosił dtuższe przemówienie 

sen, Kędzior (PSL): 

„Zła polityka =- mówił sen, Kodzior 


— pociąga za sobą złe finanse. Nie mo. 
sę powiedzieć, aby „nasza polityka za- 


graniczna była dobrą. Sejm  Ustawo- 
dawczy zwłaszcza p, Paderewskiego 


uchwałał miliardy bez pokrycia, a jeżeli 
kodniesiono podatki o minimalny pro- 
cent, to wykluczano samorządy od ko- 
rzystania z tego. Przez to zniszezyliś. 
my wszystkie samorządy, szczególnie w 
b. dzielnicy austrjaekiej j pruskiej. Do- 
szło do tego, że odzież kosztuje dziś 
trzy razy tylc co przed wciną, obuwie 
dwa razy tyle, natomiast ro:nicy sprze- 
dają zboże za pół cenv. a obecnie za 
3/4 ceny. Jeszcze gorzej ma się rzec 

z pracą fizyczną, a najgorzej z pracą u. 
niysłową ` 
Robotnik bierze pół zarobku, a urzęd- 

nik į inteligent 1/5 zarobku przedwo- 

jennego. 

Dalej roláicy nie mogą eczystować į iud 
na wsi chodzi bez koszul i obuwia. Pe- 
wien obywatel z pod Łomży opowiada! 
nawet, że z tego powodu grożą rozru- 
chy w tamtych stronach. 

Powstały u nas różne egzotyczne 
ministerstwa a chociaż nie miały zair- 
cia, to iednak takie ininisterstwa już w 
roku 1919 zabraiy Wwvdziałowi Kraio- 
wemu we Lwowie wszystkie szpituię 
Pierwszą myślą tego ministerstwa bvło 
„zakupić dużo muiów i automobiłów, 
również  wykupywano  dezyniektory, 
które dziś rdzewieja. natomiast nie tti- 
szczono się o bieliznę ; teraz w szpita- 
lu, kiedy się zmienia bieliznę, to chorzy 
muszą leżeć na gołych  siennikach, 
(necnie szpitale w Małopolsce wraciią 
z powrotem do Wydziału Samorzą- 
dowego. 

U nas jest 

taki bałagan, 
że w Poznaniu Wydział prowincjonaluw 


PE "" s 
Z 
nazwato „Wydziałem Krajowym”, 


Galicji dla Wydziału Krajowego wa 
myśloio nazwę „Wydzial santorządo= 
wy”, [fak samo min. robót publicznych 
nadało W ydziałowi Krajowemu wszyst- 
%ie roboty drogowe i melioracyjne, a 
przytcim zabrało także caly personal. 

Dziś rząd płaci dwa, trzy i czte- 


ry razy więcej na utrzymanie ihży. 


nierów, niż wynoszą koszta budow 
wy. Jest to 
skandal, którego niema w całej 


Europie 

Ministerstwo do dziś trzyma sie 
tego, chociaż ustawy naszę mówią 
co innego, bo rzecz ta należy do sa. 
morządu wojewódzkiego, 

Ponieważ jednak na końcu każ- 
dej ustawy powiedziano, że ma ią 
wykonać ten a ten minister, więc 
dyrekiorowie departamentów tluna- 
czą to tak, że jeżeli ma wykonać, to 
możę i nie wykonać i zmieniać. 
(Wesołość), Jeżeli Wydział krajowy 
w Małopolsce przez lat trzydzięści 
wykształcił sztab 101 inżynierów w 
ten sposób, że wybierał celujących 
zimnazjastów i dawał im subwencie 
i później wysyłał za granicę, to nasz 
Rząd tak się z nimi obchodzi, że ta- 
kiego wysoko wykwał:iikowaegu 
inżyniera przeznacza np. do wyda. 
wania drzewa w lesie 

Mamy miljony kektarów nieużyt. 
ków, a więc moglibyśmy te miijony 
hektarów oddać pod uprawę i wy- 
słać tam ludność z okolic przelud- 
nionych, Mówi o tem wszystkiem 
ustawa. W punkcie czwartym mówi 
o przekazaniu samorządom pewnych 
zadań, ale trzeba także dać samo- 
rządom odpowiednie Środki finan- 
sowe, 

Z kolei przemówił senator Hem- 
pel (ZLN), dalei senator Banaszek 
(NPR), a w końcu sprawozdawca 
senator Karpiński, Na wniosek sena- 
tora Wożźnickiego zarzadzono głoso- 
wanie imienne nad ustawą o napra- 
wie skarbu, 

Ustawę te przyjęto bez zmiau 
64 głósami przeciw 5 przy siediniu 
białych kartkach. 

Marszałek zarządził przerwę do 
godz. 4 po poł. 

O godz. 4 po poł. rozpoczęło się 
dalsze posiedzenie Senatu dia omó- 
wienia ustawy o przymiusowenmi sto- 
sowaniu wskaźnika drożyźnianezo, 

Po referacie senatora Popow- 
skiego zabrał głos mim. pracy Da. 
rowski, który w obszermych wywo- 


dach bronił ustawy o przyrusowym 
uchwalo- 


wskaźniku,” w brzmieniu 
nem przez Seim, 


MAURICE LEBLANC, 158) 


DENON I FCRIETA 


Woauisć z ofyn licieny Prayiomakiohi 
~ 
(Ciąg dalszy}. 

— Ja zgadzam się z panem zaw= 
sze — odparł malec. 

— Więc nie Żal ci zbytnio too, 
co: zwałeś cudem naszego kaiieu- 
Inego skarbu? 

— Cud przegie istnieć nie prze- 
stał, nimo wszystko, 

— Masz słuszność, Franusiu, cud 
dstnieje w nim zawsze, postokroć 
„wznioślejszy w swem pięknie wspa. 
niaiem., Nauka nie unicestwia cudu: 
uczysSzczą go z naleciałości į uszia- 
chetnia. I czemże była owa moc 
mikczemna, owa potęga niska i ciom- 
na, a iiedostępna, a złośliwą — 
czem owa siła kapryśna, 
w kończywie różdżki czarodziejskiej 
a działająca w takt zmiennych odru- 
chów albo okrutnej fantazi barba- 
Irzyńskiego wodza czy też Druida — 
czem”... wobec Siły przedziwnej a 


fkewiąca | 


am M I A 


„GAZETA LWOWSKA” z dua 13. stytziia 1924. 


ze spraw ruskich, 


O własnych siłach. — Glos wia s polityka u raińskiego. 


Chmielnicki 


wasalem tatarskim. 


Słabość sił ruszicn, 


„Śsdy tycho — ne rypaj sia“, 


Lwów, 12 stycznia. 
è (W) Wybitny polityk ruski, b. 
posel do parlamentu austriackiego, 
dziennikarz i publicysta. p. W. Bu- 
dzynowski, który nie krępowary 
węzłami partyjnemi miał zawsze od 
wagę, zabierając głos w sprawach 
politycznych powiedzieć prawdę w 
oczy społeczeństwu Swojemu, Zza- 
biał głos w piśmie mieszczańskiesn 
„Ukraińskie Słowo“ w. sprawie obe- 
cnej polityki ruskiej i wykpiwa w 
niemiłosierny sposób manię wielko- 
ści i przecenianie sił własnych, te- 
raźniejszych polityków ruskich. 
„Gdy rozleciała się Austria, — 
pisze p. Budzynowski, — banda mce- 
galomanów przelała tę megalowa- 
ię na szerokie warstwy naszego 
narodowo myślącego _ społeczeń- 
stwa. Ogół przyszedł dn przekona- 
nia, że państwowość własną zdobę- 
aziemy i ugruntujemy — własnemi 
siłami. Te „siły własne“  przeci*- 
stawiliśmy polsko-francuskiej koali- 
cji i przeciw całej Rosji — bolsz:- 
wiiekiej i czarnosecinnej. Haslo o 
własnych siłach razem z innymi 
mankanientami, zaprowadziło nas 
pod Polskę. Czy my może „garba- 
ta" nacja, którą i mogiła nie napro- 
stuje? Hasło o własnych siłach, a 
jeszcze i o „wyłącznie* własnych. 
stało się nieomal powietrzem poli- 
tycznem, zatruwającem naszą pra- 
cę polityczno-narodową. Przede- 
wszystkiem u ogółu rujnuje wiarę w 
osięenięcie celu naszego, a tem sa- 
mieni odbiera wszelką cheć do pra- 
cy. paraliżuje siłę odporną. O wła- 
snych silach można zrobić bardzo 
dużą nie tylko w. koszykarstwie, i 
spekulacji dolarowej, lecz i w poli- 
tyce. W niektórych wypadkach, 
własnemi siłami i wyłącznie -włas- 
nemi, można zdziałać więcej, jak 
koopzratywą. Lecz są rzeczy, któ- 
rych własnemi siłami w żaden spo- 
sób zdziałać nie można. Naprzy- 
kład, — i o własnych siłach możea 
powiesić się. Natomiast nie było jc- 
szcze wisiekta, któryby o własnych 
siłach odciął! się. Gdy który zna- 
rodów za słaby jest w stosunku do 
przeciwnika swego, lub źle broni 
„516, to może o własnych siłach do- 


wyzwolonej, zbawiennej i potężnej, 
a niemniej oudownej, która zaklętą 
iest dla nas w takiej kruszynie ra- 
diwn i darzy łudzkość cierpiącą bło- 
gosławieństwy swemi?.3 Czem?... 

Don Luis ocknał się naraz z eks- 
tazy i przerwał z uśmiechem: 

— Otóż to, dalem ponieść się zno- 
wu i wznoszę peany na cześć nauk 
i wiedzy współczesnej. Pani daruje 


— dodał powstając i zbłiżając się do; 


Wery. — Czy nie znudziłen panią 
zbytnio moimi wywodami?.. Nie — 
naprawdę nie?.., Zreszta już im ko- 
niec — ałbo prawie koniec. Zostaje 
nam do omówienia iedno jeszcze: 
właściwie decyzja, którą powziąć 
trzeba, 

Usiadł tuż przy niej. 

— Chodzi mianowicie o to: co 
teraz zrobimy z kamieniem oudow- 
nym, w którym zdobyłiśmy skarb 
istotny ? 

— O0, o tem nie mówmy nawet 
— zawołała Wera z uniesieniem, — 
Nie chcę nic — nic, co pochodzi z Sa- 
gk, czy z Omactwa. Biorę się po- 
sowe do macy. 


] 


stać się z terytorjum swojeni pod 
państwo obco-narodawe. Nie gnel- 
dzicsz natomiast w historii Lakiezu 
wypadku, ażeby przeciw woń ma- 
cji narodowej ujaramieny naród do- 
bił się wolności 1 odbudował pai- 
stwo swoje o siłach własiiych. 
starczy zaglądnąć do. Brookhaitsa, 
lub Mailera, ażeby dowiedzieć 
Że Grecy, Serbowie, Bułgarzy i Ru- 


My 


sig, 


muni, wyrwali się z jarzma turic- 
kiegn nie wyłacznę o własnych si- 
łach. Cząstki narodu włoskiczo na 


półwyspie  Apenihskim  wvzwoliły 
sięz pod obcych państw nic o wlas- 
nych siłach. Włochy, Serbia i Ru- 
munja uzupełniły sicbie terytoriwini 
Austro-Węgier, me wyłącznie włas- 
nemi siłami. Państwa: tUzechosło- 
wacja, Polska, Litwa, Finlandja w o- 
sole. nie powstały o własnych si- 
lach. Pierwszą utworzyła ententa, 
niwecząc Austrię. wszystkie inne 
utworzyły pośrędnio Niemcy, zni- 
weęczywszy carską Rosję. Po tej 10- 
bocie Niemiec i entenia zgodziła się 
na utworzenie Polski, dodając jej 
tialcję. Jako nailepszy przykład. że 
naród uiarzmiony, może tylko o 
własnych silach odebrać ziemie 
swoje i utworzyć własne państwo 
narodowe, jeden z „polityków w 
pewnej gazetce aka wy- 
mienia  OChmnielniczyznę. 


twierdzi, — Chmielnicki = 
Polskę i stworzył państwo ukraiń- 
skie, 
ków, 


nych siłach!“ Takiemi bzdurstwa- 
mi wychowuje się u nas naród fro- 
bi się „polityke“. Ten polityk, który 
tak pisze. nic tytko' nie czytał żad- 
iego podręcznika _ historji . ukraiń- 
skiej, lecz nie widział nawet okła- 
dzinki tej książki. 


Jeżeli ktoś pragnie, ażeby 
Chmielnicki by! dla nas gwiazdą 
przewodnią w naszej walce wy- 
zwoleńczej, ten powinien wiedzieć, 
że Chmielnicki i zaczynał i koń- 
czył swoją karjers polityczną, leżąc 
iuż na śmiertelnem łóżku, — tylko 
o obcych a nie o własnych siłach 

Chmielnicki przed organizacją pow. 
utauia, „zwachał” sie niektórymi 


werni krymski ini. gt powsta” 


z 
4 


bo nie szukał cudzych wui- | 
lecz ograniczył się na 


z R OB ka KRATA 
własnością pani, 
— Nie, nie — Weronika d'Her- 


germont nie istnieje, Opactwo jest 
bczpańskie ;: sprzedać to wszystko — 
MrŚcić na beken, Nie chce nie — nic 
-— u tej przeszłości przekiętej. 

— Z czegoż pani żyć będzie? 

— Z tego, o czem dotychczas 
żyłam — Z pracy, I pewiną jestem, 
że Franio zgMza SIĘMZE mną — 


pra wda  symusiti ? 


Instynktownym ruchem zwróciła 
się równocześnie do Stefana, jakby 
i jemi przyznawała prawo wypo- 
wiedzenia się w tej materji. 

— Pan zgadza się ze mną także 
-- nieprawdaż, panie Stefanie? 

-— Najzupełniej. - 

— Nie żywiąc zresztą najmmiej- 
szej niewiary w serce I przywiąża- 
nie mego ojca, nie mam iadnak żad- 
nych danych, jaką była co do mnie 
jego wola. 

— Możebym ża mógł coś powie- 
dzieć o tej woli p. dHerzemont — 
rzekł don Luis, à 

— Pan, jakto? W 


„wnuka mego, Franciszka, 


demi do walki Ukraińców, t. į. „wła 
«ną silẹ“ pojechał do hana krym- 
skiego i zabezpieczył sobie pomoc 
catarską. Zaporożcy dopiero, gdy 
zobaczyli, że na pomoc Ukrainie 
idzie siła tatarska, zdecydowali się 
rzucić przeciw Polsce własne siły. 
Pierwsze zwycięstwa zawdzięcza 
Chmielnicki pomocy obcej siły. Kie- 
dy ta obca siła usunęła się nastę- 
powały albo pogromy Ukraińców, 
jarn pod Beresteczkiem, lub strata 
dobytku zwycięstwa ukraińskieg.. 
jak pod Zborowem. Ostatni wspa- 
niały plan hetmana rozwiał się i go- 
iowa prawie Ukraina Zjednoczollu 
rozwiała się dlatego właśnie, żę 
współdziałanie sił własnych Ukra- 
my z wielką koalicja obcych sił 
rozlużniło się, praw dopodobnic 
wskutek przedwczesnej śmierci tet- 
mana. który wiedział, że o włas- 
uych siłach żaden wisielec uie ode- 
vżnie się, W naszych oczach jedna 
cudza siła, rokiła dla nmas dużo, 
druga cudzą siła zrobiia przecisż 
więcej od naszych „własnych si". 
Na Zadnieprzu własna siła rujno- 
wała i zruinowała państwowość wia 
sna, którą budowała cudza — nie- 
miecka siia. Druga cudza siła, 
bolszewik moskigwski. zbudował to 
państwo ukraińskie i teraz je ukra- 
inizuje. Działanie hasła o „własnych 
siłach jest dewastacyjne. Naród 
traci ostatnią iskierkę nadziei. Prze- 
cież naród ten nie taki głupi, iak 
niektórzy politycy. Naród widział, 
jaką mieliśmy siłę w r. 1918. Wi- 
dział arinię ukraiiska. z armatami, 
samolotami i t. p. Przecież naród 
wie, że nie tylko wiekszej siły, lecz 
i takiej jaka była w r. 1918. 1949 już 
nie będziemy mieć. Jeżeli więc wó- 
wczas, ta własna sila nie wybawiła 
nas, to nie wybawi nas „wyłacznie 
własna siła* gołych rak. Mojem 
zdaniem — panowanie hasła „o wła- 
snych siłach”, należy ograniczyć o 
tyle ażebyśmy o tych „własnych 
silach“ nie powiesili się ponownie" 
Słuszne te wywody wybitnego 
polityka, jakin bezsprzecznie jest p. 
Budzynowski może przecież ostu- 
dzą warcholskie zfpędy kliki petru- 
szewiczowskiej i uchronia ją i na- 
ród ruski przed haniebna Śmiercią 
przez powieszenie się. à 
HR OEE T E T a o 
PRZYJMUJĘ RĘKOPISY DO PRZE- 
PISYWANIA NA MASZYNIE. ZGŁO. 
SZENIA W ADMINISTRACJI „GAZĘ. 


TY LWOWSKIEJ", PODWALE L. 3, 
1 PIĘTRO OD GODZ. 3—2 i 5—8 


— Patrycy i ja wrócHiśmy jesz- 
cze do Sarek celem dalszych po- 
szukiwań. W pokoju Maguennoca 
zmależliśmy w biurku na samem 
dnie skrytki kopertę opieczętowaną, 
jednak bez adresu. Otwariiśmy ją. 
Zawierała przekaz do Uredit-Lyon- 
nails na 40.000 fr. renty irancuskiej, 
oraz karteczkę następującej treści:, 
„Po mojej śmierci Macuennoc wre- 
czy przekaz ninieiszy Stefanowi Ma. 
roux, „którego opiece jpowiarzam 
Z ukoń- 
czony oŚmnastym rokiem żygi 
staje się tenże wnuk mój właści 
lem przekazanej duń przezemmte 
renty. Chcę wierzyć pozatem, że 
Franio postara się odnaleść swą 
matkę. a córkę moją, Weronike, i że 
taż córka moja zechce za duszę nią 
westchnąć do Pana nad Pany. Bło- 
gosławieństwo ojca i dziadka niech 
spłynie na ich drogie giowy. Oto 
jest przekaz -- a oto kartka w300- 
mniona. Datowaną fest r-go kwietinra 
bieżaceęgo roku. 


(C. d. n.) 


f 
M éadach akcji szpiegowskie. 
{Telegram „Gazety Lwowskiej”). 

Rzym, 12. stycznia. 
' Wzdłuż toru kolejowego nizda- 
leko Florencji znaleziono kilka 
otwartych worków pocztowych. 
Przypuszczają, że skradzione zo» 
stały dokumenty wojskowe, Oko- 
diczmość, że otwarte worki należały 
do wojskowej poczty kurierskiej, 
nasuwa podejrzenie, że chodziło tu 
me o kradzież listów  wartoŚścio* 
wych, ale o akcję szpiegowską. 
Władze wdrożyły Śledztwo. 


Niedzta w sprawie wydarzeń 
w. Palatynasce, * 


(Telegramy. „Gazety Lwotvskie!".) 
Paryż, 12. stycznia. 


Dzienniki donoszą, że Anglija 
domaga się śledztwa w sprawie 


wydarzeń w Palatynacie. Obecne 
toczy się dyplomatyczna wymiaita 
zdań w tej sprawie między Francią 
a Anglją. Francja zgadza się na do- 
Puszczenie przedstawiciela angiki- 
Skiego do spraw śledczych pod wa- 
Tunkiem, że kompetencja miedzy- 
alianckiej komisii nie izostanie naru- 
Szona. Curzon odrzucił tę propo- 
Zycię, oświadczając, że Anglia ma 
brawo wysłać generalnego kossula 
Swego z Monachium do Palaty- 
Natu. 
Paryż, 12, stycznia. 
„Teinps” zajmuje się w artykule 
Wstępiiym Sprawą zamordowania 
separatystów w Pałatynacie į wyra: 
ża obawę, że mordarstwo to wywo» 
ła nowe konilikiy, Dziennik oświad 
tza się przeciw stanowisku Angli 
zajętermu przez tę ostatnią w Szicze- 


Eólności w sprawie Palatynu j 
Stwierdza, że poprawa w stosunku 


Angijj do Francji jeszcze nie nastą: 
miłą. Francja jednak będzie szukała 
Sposabności, by przyjaźnie wspól- 
Pracować z przyszłym gabinetem 
Amgiciskim. Co do stosunków fran 
Gusko-niemieckich, odniesiono w o 
Stątnich czasach wrażenie. że nastą- 
piło złagódzenie naprężenia. Było 
by ubolewania godnem, Sdyby zaj. 
Ścią w Palatynie dały powód do no- 
wego naprężenia, 


NIEMI 7 UMM E S E A 


Telefon nowy Acyjnej Spółki Wy- 
awniczej posiada nr. 1238. Podajemy 
Co, zmiana bowiem aparatu wywoluje 
Wieje nieporozumień. 
GD new". "w © BB 
CONAN DOYLE, 


Jego pierwsza operacja. 


Z angielskiego tłumaczył 


LEON CHARARB. 

W piękny poranek zimowy przecha- 
dzało się ulicą dwóch studentów medy- 
cyny, Na zegarze miejskim wybiła wła- 
Śnie godzina 12-ta. 

— Czy widziałeś kiedy operację? — 
Zagadnął starszy student trzeciego ro- 
ku medycyny swego towarzysza, nowi- 
clusza w tym zawodzie. 

— Nigdy! 

— Przeto sądzę. iż pójdziesz ze 
mną dziś do prosektorjum. — Tuż opo- 
dal znajduje się znakomity handel Śzia- 

ankowy, wstąpimy na szkłankę sher- 
Ty, to ci doda animuszu. Czy jesteś 
‘ardzo wraźliwy? 

— Moje nerwy nie są zbyt wytrzy- 
male. Obawiam się zbyt silnych wra- 
żeń — brzmiała odpowiedź. 

Wstąpili do handlu Śniadankowego. 
Student 3 roku poprosił o szklaukę 
sherry dla siebie i towarzysza. Za 
chwilę zażąda! drugiej szklanki sherry 
dla swego przyjaciela. 

Wszak idziemy na operację — 
usprawiedliwiał się — więc misiniy się 
„ “eco podniecić, 

— A więc obawiasz się bardzo? 

— No dosyć! 

— (Czy widziałeś kiedy amputację? 

= Nie, ale to musi wyglądać 


2 Brrr, 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 13. stycznia 1924, 


r] 


Armja czerwona wciągnięta w wir walki domowej. — Przesu- 

nięcie wielkich oddziałów wojszowych z Sębarji da Moskwy.— 

Całemu ustrojowi grozi poważne niebezpieczeństwo, — Szalon: 
radość żyw ołów kontrrewolucyjnych. 


4 Telegram własny „Gazety Lwowsk."). 


Pogranicze polsko-%0w., 
12. stycznia. 

Rozłam w łonie partji komuni- 
stycznej i spowodowane przezeń 
ciężkie przesilenie rządowe — © 
czem, nawiasem neariąc, pierwsze 
wiadomości podało nasze pismo — 
doszedł — wedle ostatnich infor 
maqi — do takiego nadzwyczajne- 
go zaostrzenia, iż wcale nie jest 
wyłkkuczoną możliwość  przewrotn 
wojskowego w najbliższych dniach, 
W każdym razie nieinal już cala 
armja czerwona została wciągnięta 
w wir politycznej walki domowej. 
Oznaki braku karmości mnożą Się 
z każdym dniem. Każda z walczą: 
cych stron nie szczędzi wszelkich 
środków, aby w chwili decydulą- 
cej mogła korzystać z czynnej po 
mocy formacji wojskowych. O przej 
ścia dowódcy kawalen sowieckiej 
Budiennego do opozycji już dome- 
śHśrmy wczoraj. Dziś dowiadujemy 
się, iż w ostatnich dniach w związ- 
ku z ewentualną rola wojska czer- 
wonego w rozstrzygnięciu dalszego 
losu państwowego ustroju Tosyij- 
skiego odbyły Się znaczne przesu- 
męcja wielkich oddziałów wojsko. 
wych z Syberji do Moskwy. Nowe 
formacie rozmieszczono również i 
w pobliżu zachodnich granic Rosji. 
Załoga stolicy została znacznie 
wzmocniona oddziałami, co do 
„wierności“ których kierujące kołtą 
walczących obozów nie żywią żad- 
nych obaw. 

We wszystkich tych formacjach 
woiskowych odbywają Się liczne 
nidetingi, wykazujące nadzwyczaj- 
ną zaciętość walki oraz świadczące 
2 FIS" 4 


Bal dwerski w Gzioradzie, 
(Telegram „Gazety Lwowskiej*.) 
Belgrad, 12. stycznia 
Wczoraj odbył się bal dworski, 
którym wzięły udział sfery dy- 
wlomatyczne ; cała delegacja czesko- 
słowacka z Beneszem na czele, Po- 


PG 
W 


okropnie. Sądzę, — mówił, cedząc każ- 
de słówko —- nowicjusz, że oczekują 
mnie w domu. 

— Ach nie ma sensu zwlekać, jeśli 
rie pójdziesz tam dziś, to musisz pójść 
jutro. Lepiej zapoznać się z operacia 
odrazu, — Czy czujesz się dosyć na 
siłach? 

— Ach! tak! „AH right!“ — Na twa- 
rzy młodzika ukazał się dziwny us- 
miech. 

—- Jeszcze jedną szklankę sherry — 
zadysponował starszy. -— No a teraz 
chodźiny, bo inaczej się spóżnimy. 
Chciałbym abyśiny znaleźli miejsce w 
pierwszym rzędzie. 

-— Ach to może nie konieczne? 

— E! nie! to o wiele lepiej — prze- 
komarzał się starszy. 

Wyszli na ulicę. Sposfrzegli ciżbę 
studentów, wychodzących co dopiero Z 
wykładów z Colęgtum medycznego. 

— Patrz — rzekł starszy student do 
swego towarzysza. Tam, w oddali idzie 
student z twarzą podobną do plastra. 
Czy uwierzysz, że za nim tydzień u- 
rlynie będzie jadł on ze smakiem dru-? 
gie śniadanie w sali sekcyjnej? -- Opa- 
wiem ci zresztą bliższe szczegóły 0 
nun, gdy znajdziemy się w sali opera- 
cyjnej. 


w sposób dobitny, iż rozkład ogar- 
val również caty aparat wojskowy. 

O głębokim fermemie wśród 
czerwonoarmejców mówi macze!. 
ny zarząd „częrezwyczajki', któ- 
ry, Oimawiając w specjalnem tab 
nem spiawazdaru opozycyjny a- 
cipoj“, panujący w szeregach arnji 
czerwonej przyznaje z wiekiem za- 
niepokojeniem, iż calemu ustrojowi 
grozi poważne niebezpieczństwo, po. 
nieważ z rozłamu korzystają prze- 
dewszystkiem „żywioty kontnrewo- 
lucyme”, które objawiają „szaloną 
radość z powodu naszej kłótni” i roz. 
wodniają armię literaturą antisowie- 
dka. Kamieniew w sposób następuią- 
cy określił wyniki Qnzesiienia: .. ROZ. 
łam — oświadczył on -— doprowa- 
dził nasze państwo i rewolucię !:3 
brzeg przepaści.” (Przyznanie 
zaiste rewelacyjne w ustach naczel- 
nego kierownika rządu); w drugim 
ms wypadku tem sam Kamieniew 
scharakteryzował wystapienia Troc- 
kiego, jako „zbrodmicze, zdradzie- 
«kie itd. 

W ślad za „urlopowaniem” z po- 
wodu choroby Trockiego (wtajemni- 
czeni twierdzą, iż „chorobłiwy” stan 
Trockiego i konieczność „zmiany kli- 
matu“ stwierdził sam naczelnik 
„cze-ka' Dzierżyński), „urlopowa. 
wy“ został — również z powodu 
„choroby” drugi przywódca opozy- 


cii — ludowy komisarz dla spraw 


wewnętrznych. Bieloborodów (mor- 
derca cara Mikołała i jego rodziuy) 
Opozycja jednak nie składa (broni. 
a ostateczna wałka ma się rozegrać 
hż w najbliższych dniach, w zwią- 
zku z wyborami nowego składu Ra- 
dy moskiewskiej. 


ka 


selstwo polskie było reprazentowa- 
ne przez posła Zdzistawa Okęckie- 
go z małżonką, attache wojskowego 
kap. Stefana Michalskiego, oraz kon- 
sula Marjuna ŃKossowa, Podczas balu 
król odbył dluższą rozmowę z p. 
Okęckim, 


nie. Spieszyli teraz wśród z%ułku i 
kułasu z bram uniwersytetu do syp:tala. 
Aczkoiwisk postawa ich pozwalała są- 
zié, że byli to ludzie młodzi, to jeduak 
w twarzach ich było mało wyrazu mło- 
Geści. Niektórzy z nich wyglądali jakby 
zbyt mało jedli, niektórzy zaś iak gdy- 
by zbyt wiele pili. Wysocy i niscy, u- 
biani w czarne zarzutk:, biegli do bram 
szpitala, W pewnym momencie skupili 
się w dwóch szeregach, gdy ujrzeli 
przed sobą powóz, w którym jechał 
znany im chirurg, 

Student trzeciego roku medycyny 
przeszedł wraz z swym towarzyszem 
długi kerytarz pełen luków i koloro- 
wych drzwi oznaczonych liczbami po- 
rządwowesni, Niektóre z tycn pokojów 
były uchylone. Nowicjusz  spoglądnął 
w wnętrze ich okazując widoczne zd2- 
nerwuwanie. Kcrytarz prowadził do ma- 
łcgo hallu pełnego młodych ludzi. za- 
siadających w ławach wznoszacych się 
amfiicatralnie. Jakiś ndody student wsa- 
dziwszy subie w butonierkę zamiast 
kwigt: parę nożyczek. chodził ol jedne- 
go kolegi do drugiego, zapytuiąc o róż- 
ne kwesti: medyczne, Które notował 
niustępunic plaże w nolesiku. 

-- Co słychać nowego? — zapvtał 


Studenci płvnęli zwartym tłumen | nasz znaomy student jednego z Dru. 
wzdłuż brudnej ulicy. Każdy z nich į chodzących kolegów. 
dzierżył w ręku malutki notesik, wd  — Pki szkoda. żeście kolego nie 
którym zapisywał skrzętnie wykład. | byli tetai wezarai - ipar! zapyta- 
Byl to bładzi, przestraszeni chłopcy, , nv. — Misdśmy tułai prawdziwe polt 
którzy niedawno opuścili szkoły śred- | biewy, A więc rozlopaae stosy pacje- I 
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obliczu prześr. tu wojskowego w Sożdej 


H x. Gz aa $u >” e 
Miancza komisja kattn. la roz 
poczta CZYRNEŚCI, 
(Telegram „Gazety Lwowskie”). 

Berlin, 12 stycznia. 

Międzykaulicei komusła Koutrorna 
rozpoczęła wczorui czynności kantrol- 
ne w Berlinie, Frasgiurch nik i w 


Rosbarku. n 
—_— M 


Godzina zbliżenia się narodów 
ma wybić niszadługo. 


tTeiegraum „Gazety Lwowskiej”). 
Paryż, 12 stycznia. 
Rani Peret po wybraniu go przewo- 
dziczącym Izby deputowanych, wygło- 
sił przemówienie, w którem zaznaczył 
między innemi. Jeżeli godzina zbiiżena 
się narodów ma wybić niezadługo, to 
świat cały powita ją z radością. „Nikt 
bardzicj, niż Francja nie pragnie, aty 
konilikty ucichły, 


Pudzieł aktów austr.-Wpr. 
BUCHIWUM. - 
(Telegram .fiazety ILwowskłej"). 
Belgrad, 12. stycznia. 
Dziś obradowała komńisia eksper- 
tów w kwestiach podziału aktów 
zustrjacko-węgiersk, archiwum mię- 


zy Jugosławię, Rumemię i Czecho- 
słowację, 


~ 


benii poar ra da zdrowia, 
(Telegram „Gazety Lwowskiej“.) 
Moskwa, 12. stycznia. 
„łzwiestja” podneszą, że na 
XIV petrogradzkim  gubernialnym 
zjeżdzie sowietów członek komitetu 
centralnego  Komarow oświadczył, 
że zdrowie Lenina znacznie się po 
prawiło i że obecnie wyjeżdża on 
często na dłuższę Spacery. 


Sprawa Opcji Po'aków na fe- 
ium Bkralny. 


rytórium 
(Tetegrim .„Gazetv Lwowskiej) 
Moskwa, 12. stycznia. 
Termin przyjmowania podań op- 
cyinych na terytorium Rosji od 
Polaków, pragnących przyjąć oby- 
watelstwo polskie zgodnie z trak- 
tatem ryskim, unłymął 1. czerwca 
1922. Wobec tego. że do termina 
tego wielu Polaków pragnących 
optować nic zdążyło złożyć swye 
podań, na skutek starań urzędów 
polskich, rząd SSSR. zgodził se 
na wznowienie tego terminu w O- 
kresie od 15. stycznia do 15. lute- 
go na terytorjum Ukrainy sow. 
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wrzody tropikalne i inne okrop-' 


rZawe, 
ności, 
— Żałuję. żem opuścił ten wykład. 
lecz sądzę. że to Się ieszcze powtórzy. 


Uwagę  przybybeii  niłodzieńośw 
zwrócił medyk. koiyszący ňe w ławce. 
jak gdyby wahadło i wzdychający raz 
po razu. Młoda medyczka, siedząca za 
nim, usiłowała pocieszyć go, opatrując 
troskliwie jego rękę, pókrytą małym. 
białymi bomblazni. 

Ławki wznoszące się amfiteatralnie 
od podłogi aż po sufit pełne byty ruchii- 
wych i żywych studentów. Przed oczy- 
ina nowicjusza rysowały się nairozmait-i 
sze twarze. Do uszu iego dochodził 
szmer setek głosów i odgłos przyciszo- 
nych śmiechów. dolatujących z górnvch 
ław. Towarzysz iego porozumiał się z 
kciegami i za chwilę zasiedli w drugicj 
łarwoe. 

— Będziesz miał ładny widek na 
całość —— szepnął do ucha nowicjnszowi. 
Tylka jeden rząd głów oddzielał ich 
od safu operacyjnego. 

Było tu drobne i niezwykłe czyste 


łoże. pokryte szarem płótnem. Obok 
niego stał kosz pelen trocin. Po prze- 


© watej stronie sali obok ckna znanlował 
Się Stół, na którym spoczywały blysz- 
czace instrumenta inodyczne, jak miki. 
szczypczyk:, nożyce. Z dałeka błyszczał 
rówież szereg noży z dlugiemi cienkie- 
nu ostrzami. Obsk stołu próżnowało 
dwóch młodych studentów. 

, (Dok. nast.) , 
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Rurs franka waloryzaeyinepe. 
(Tęregram „Gazety Lwowskiej.) 
Warszawa, 12. stycznia. 
Kurs franku  waloryzacyjnego 
Ima 15. bm. ustatono na 1,890.000 mp. 
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Pumy wroce de Fl Hi. 

(Telegram „Gazey Lwaweskioj”.) 
"Warszawa, 12, styczniu. 
„Rzeczpospolita donosi 4 Lon- 
dyni! Hilton Young wweżdźża 
21. bm. z Londynu do Polski i De- 
„dzie zapewne 24, bm. w Warsza- 
wie, celem dalszej współpracy z 

Rządem pol. nad Sunakią skarbu. 
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Kieuzesc dem pegł 5 a. 
(Teleiunein ol naszego kwespoudewa.) 
Warszawa, 12, stycznia. 
(M) Pogloska o rzekomiem wy- 
cofaniu z Sejnu przeć rząd ustawy 
o parcelacji i osadnąciwi ic zostala 
mecz koja miarodawne zdemciio- 
wana, 
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Powołanie roczniki (BG. 
(Telegram „Gazon Lwowskiej) 
Warszawa, 12. stycznia. 
Pop awi rocznika 1963, na LB. 
ryclli w tym raku przypada holej 
odbycia powińnosci wojskowej, po- 
wołani zostaną do przeglądu wo: 
skowo-lckarskiczo już ua pudsta- 
wic nowej ustawy o obowiązku 
siużby wojskowej. która ohowia> 
zywać zucanie w locie. Pobrant w 
maju lub czerweu wcieleni zostana 
do szeregów w pażdzierniku. W 
„bieżącym roku też znajdą zastozo- 
iwanie po raz pierwszy także prze- 
isy o służbie wojskowej jedno- 
„rocznych. 


Nynurzenia n tUZA. 

(Feioitnem ad naszega korestondenia.) 
, Warszawa, 12. stycznia. 

(M.) „Poseł nadzwyczajny i Mi- 
nister pełnomocny p. razm Piitz 
zamieszcza w „Kurerze Pora 
nym“ pismo, w którem zaprzecza 
wiadomości o „dominuiącej rolt, 
jaka rzekomo odgrywa w Minist. 
Spraw zagra. P. Piltz pisze: „Za 
czasów Ministerstwa p. Aleksandra 
Skrzyńskiego zostałem mianowany 
konsińtantem M. 5. Z. Funkcję tę 
spełrimałew dotychczas i jestem 
zupelnie ze swego losu zadowoło- 
ny. Nie mam najmnieizego zamia- 
ru ubiegać się o stanowisko pod- 


sekretarza stanu. 
Doi 


Podatek majatkozy w zhażu. 
Warszawa, 12. stycznia. 
(M.) „Monitor“ ogłasza obwiesz- 
czenie Min. skarbu w sprawie 
uiszczania zaliczek na podatek mus 
jatkowy w zbożu wywożonęm i 
sprzedawanem poza granicami Pań. 
stwa polskiego. Min. skarbu upo- 
ważniło do przyjęcia, wywiezienia 
l sprzedaży zboża ogółem 183 or- 
'ganizacji rolniczo-handlowych, pu 
zostawiając rolnikom zupełną swt- 
bodę wyboru. Organizacie te vbo- 
wiązywać jednak będzie poddanic 
się nadzorowi Min. skarbu oraz 
kontroli i dyrektywom centralne? 
istytucji pod nazwą Związek Pol- 
Jękich Organizacii handłowych dla 
eksportu rolnego. 


kz NN 
2 mięszki meksykańskie. 
\ieiegram .zzetv Lwowskdet”) 
Tampico, 12. stycznia! 
Wojska rządowe zajęły port. 
Miasto San Diego znajduje się w 
kach zwolenników Obrexona. 
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„uruchomień: 


tym razem około 20 tysięcy 


„GAZETA LWOWSKA” z duła 13. stycznia 1924, 


Tania żywność w Gdeńsku 


xsku.ek wielkiego wywozu produktów iby- 
Głaz z Boiski, 
(Telegram / „Qazety Lwowskiej" ) 


` Gdańsk, 12, stycznia. 

(M.) Wskutek <większonegu do- 
wozu z Polski produktów  rottych 
i bydła. ceny artykułów żywmyościo- 
wych spadiy znacznie, Rolnictwo 
gdańskie znajduje się skutkiem texo 
w krytycznej sytuacji. Uprawa bu 
ruków cukrowych. Ha której jstiie- 
ją korzystne warunki ze względu na, 
możliwość wywozi CHkru, również 


przestaje słę omia z powodu 
istniejącej nadal jprzynmmisowej g0- 
spodarki cukrowe Wobec tego 
przezdszawiciuie rolników gdańskich 
qtsltuie  zabiegsja o  zatamowame 
wolnego obrot: hardiowego miedzy 
Gdańskiem a Polska, Stoi temu jed: 
nak na przeszkodzie Koirwencja pal: 
Suuydafńsica, anosząca wszelkie o- 
wraniczenia w tei dziedziniE. 


Echa tragidji sieroaia „Dix- 


muide" 

» 

„Gazety Lwowskie“) 
Paryż, 12. siy aiia. 
„Matin“ ogłasza wyciag z osiat- 

niego sprawozdania komeadauta 
sterowcą  „Diatuuide”, ulożonego 
po Gstazałch miuiewrachi na Motgzu 
Śródzietmnejm, Sprawozdanie podaje 
aiedoimagania okrętu i zapowiada 
niuniknioną katastrofę, jeżeli nie- 
domagania te uje będą usunięte. 
Komendant sterowe zanacza, że 
w pewueim jniejscu balosu zawie 
żył otwór dłygości I m. i podnosi, 
ue w razie burzliwego powierza, 
okret będzie musiał stracić rów'io- 
wagę i żadna siła nie ochresi go 
przęd runięciemi do morza. 
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Anundsen emy aó ii 
bieguna półn. 


(Twlegram „Gazety Lwowskiej.) 
Berfin, 12. stycznia. 
Przybył tu podróżnik polamny A- 
nuuiasen, hy, załcupić materjał dla 
dwóch samolotów, 
przy pońiecy których zamierza pod- 
iąć wyprawę do bieguna północeego, 
Amundscn iest zdania, że drogę do 
bieguna «e Spitzbergu odbędzie w 
ciągu 24 godzin, 
Oi | aa 


W greckim kileidockopie. 


(Telsgram „Gazety Lwowskiej") 
Ateny, 12. stycznia. 
Danglis napotka? ne trudności 
przy utworzeniu nowego gabinetu, 
gdyż liberali i repubiikanie od no- 
wili swej współpracy. Pragg prza- 
puszcza, że ostatecznie Venzero 
obtimie sam stanowisko przzyJcii 
ta ministrów, 
paw nai s rwa 


Agiiacia komunistyczna 
w Estin, 


(Telegram „Gazety Lwawskiet") 
Rowel, 12. styczisia 
Prasu estońska donosi, Że po 
wsiach estońskich krążą coraz czę- 
Ściej agitatorzy bolszewiccy, laxo 
rzekomi kłipcy wędrowni, którzy 
sprzedając za bezcen towary, prQ- 
wadzą jednocześnie imtenzywuą agi 
tację konrumistyczną. 


Wa 


Francja potrzebuje robotników. 


(Telegram „Gazety Lwowskiej.) 
Warszawa, i2. stycznia 
Francja aglasHa nowe ząpotrzc- 
bowamie na robotaików polskich 
ludzi 
Zgłoszenia 
SŁYCZ: 


(Telegra 


przeważnie rolników. 
przyjmuje się w miesiącach: 
xu, lutym i march, 


„e wam 
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w LI Rd EJ 
bist z Fumunji. 
Sytuacja usłałona. --- Zniesienie u- 
stawy, ograniczającej łapowuietwo. 

„Ulgi w płaceniu podatków. — 
Uuisk narodowościowy. — Znowu 
„achrana”, Jak chodza poełazi. 


Worespondencja własna „Jazsty Lw,'!. 


Bukareszt, 5 stycznia 1924. 

(*) Kto powie, że sytuacja w Ru- 
munji jest ustaloia, ten temsamem 
stwierdza, że ustalony jest chaos., 
W tym chaosie. zasługującym ra- 
czej na nazwę niechlujstwa admini- 
Stracyjtego, politycziego 1 skołecz- 
negu, Rumuni czują sie prawdopado 
buie nanepiej — inaczej nie znieśli- 
by go. Zateni to, co każdy Europej- 
czyk nazwafby chaosem, lub też po- 
prostu, „bałaganem”, jest w Rumu- 
uji „ustalonym porządkicin rzeczy“, 
u rąci ustalonym rzeczy vicpo- 
rządkiem.. Jednakże ludzie się do 
tego przyzwyczaili — i żyją. 

£yją, pracując na chleb pewsze- 
dni i powszedajci rumyfskich tapo- 
wników. Pod tym względem „Ro- 
imania Mare", pomost między Rosją 
a Turcją. kwitnie niesłychanie. Ła- 
pownistwo jest w Rumunji instytu- 
cją powszechnie uznaną i — iak 
poniżej zobaczymy -- nawet cenio- 
uą. Państwo niezmiernie ściśle prze- 
zirzega swych praw -- ale za dobre 
pięniądze można sobie kupić każdy 
„przywilej *, każde hezprawie. 

Czasy Manolescu, bezkrwawego 
„hoclstaplera i włamywacza hotelo- 
wego“, zresztą == po ża Sertymen- 
iatnemi wierszami Sylvy Carmen — 
najpoważniejszego założyciela kla- 
syvcznej literatury rumuńskiei mi- 
uty i 
korzystniejszy okres bandytyzm, 
ktory szerzy się w sposób nie tyt: 
zastraszajacy. ile wciągający Mi- 
uziom mnóstwo pieniędzy z kicsze- 
ui, Jednakże nawet bandvci nie ob- 
ciążają ludzi tak, jak łalowiuicy. 
Co do łapownictwa, to możnaby 
praojurścić. że Runiunja uważa je 
za jedna ze swych najpoważniej- 
nsych jiustytucyi. Niedawno temu w 
salach. zabranych Austro-Węgrom 

uroczyście zniesiono dawną usta- 
vo przeciw  lapownictwu. karząca 
jak wiadomo — tak biorącego 
iapówkę, jak i dającego. Zdaniem 
zadu rumuńskiego ustawa tą jest 
niesprawiedliwa. ponieważ każę tak 
winnego jęk i niewinnego i dlatego 
zniesiono ją. Kto tu jest winny. a 
kto niewinny wyrążnie nie określo- 
no. Prawdopodobnie winowajcą be- 
dzie ten, kio da, lub woźmie — za- 
mało. 
Als urzędnicy rumuńscy sami 
dbają, aby się im żadna krzywdą 
nie stala. Znany iest fakt następu- 
JACY: 

Do pewnej firmy  bukareszteń- 
skiej przyszedł poważny. wyższy 
urzędnik, mający prawo glosu w 


ej 


N 


weszły w znacznie Żywszy, 
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całem znaczeniu słowa i oświadczył 
właściciełowi firmy: 

— Pan ma zapłacić piętnaście mil 
jonów lei podatku. Pan to zapłacie 
ntsi. Jednakże, jeśli ja dostanę pięć 
miljonów, zapłaci pan podatku tylko 
nięć miljanów., 

Pęwien kupiec sprowadził jakiś 
towar. Było tego dwadzieścia osie: 
skrzyń, Qdbierając towar kupite ży: 
wważył, że skrzyń jest tylko dwa- 
dzieścia siedem. W naiwności swei 
udat się z zażaleniem do władz I uto 
odpowiedź, jaką otrzymał: 

— Jest absolutnie wykluczone. 
aby u uas cokolwiek zginęło. Zateri 
wracamy puw uwagę: Jeśli pan 
twierdzi, że pun nie odebrał wszy- 
stkich skrzyń, zrobimy na pana do- 
uięsienica że pan jedną  skrzyruę 
zatąił przed ocleniem. Zaś o i 
wszystko będzie w porządku. to zua 
tzy, pan sprawdzi i stwierdzi, Żu 
otrzyma? pan cały swój tianspot 
zapłaci pan pięć tysięcy leji. Ma pan 
24 godzimy czasu go namysiu 

Pod względem  iiarodowuścio- 


wym panuje w Rumuni brutalny, 
szowitisiyczny ucisk. Urzędnicy 


państwowi. uawet na kolejami, bie 
iznają żadnego iuncgo ięzyka procz 
rumuńskiego, Na staciach  kolejn- 
wych, a także iw limych urzęduch 
są napisy, zabraniające bezwzyłę- 
die użvwaria innego języku, jak 
rumuiski. Kusinó® z Bukowiny, r 
jest urzedników ruskiej narodo* 

ści przeniosł rząd w okelict Rak 
rumuńskie. 

Drożyzna iest w Rumunji nie 
rubiejsza niż w Polsce, Proche tañ- 
sze jest mięso, którego kilogiumu ko- 
sztuje mniej więcej z ilion polskich 
marck. 

Co w Rume“ da pewnego stop- 
nia imponuje, to niesłychańny rozwój 
szpiegostwa. czyli iak zwalnci .„o- 
chranki*. O każdym człowieku, o 
każdym cudzoziemcu ta tajna poli- 
cja ma jak najdokładiiejsze widdo- 
mości. Można sobie łatwo wyabra- 
zić, ile na tem tle dzieje się nadu- 
CASH 

A jak kursują pociągi? Wystar- 
czy powiedzieć, że w ostatnich 
dniach pociag pośpieszny Bukareszt 
-—Warszawa, odchodzący z Busare- 
sztu zwykle o ćumiej wieczulrem, od- 


szedł o dziewiątej rano. Czemu? 
Bo nic było odpowiedniej lokotno- 
ty wy: 

Czyli że: 

Nie najlepiej jest u nas, ale nie 


wiemy lub zapominamy, o ile gorzej 
nieraz bywa u naszych sąsiadów. 
Polacy, mieszkający w Rumunii, 
wołają w jeden głos. że gdyby w 
Rumunji mieszkać nic musieli, wy- 


nieśliby się z niej natyclimiast, 
P| mt dmań 6 


rator dle ochrony praw ps- 
siadaczy listów zastawnych, 


Lwów, 12. stycznia. 

Na wniosek Związku Samaobro- 
sy Posiadaczy Papierów Wartościo. 
wych ustarowił Sąd okręgowy Cy- 
wimy we Lwowie p. dr. Sewepyna 
Panetlia, atwokała we Lwowie, ku- 
ratorem dla ochrony ji dochodzenia 
praw posiadaczy listów zastawnych 
Galic, Towarzystwa Kredytowega 
Ziemskiego. 

Równocześnie wyznaczona %0- 
stała audjencia na dzień 12. lutego 
br. godz. 11 przedpoi. biuro mr. 8. 
Sądu Okregowega Cywilnego, przy 
il, Rutowskiego |. 13., celem odbycia 
zebstenia posiadaczy listów ząastąw= 
nych Gal. Tow. Kredytowego Z'em- 
skiego, Zebranie to dokona wyboru 
„rzech mężów zaufania i tylaż za- 
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"względu koniecate jest, 
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Represje autyżydowskie w Rosii sowjedić 


Słgpców, których obowiązkiem bę- 
dzic wspierać radą kiwatora i roz- 


Sstrzygać tmieniein posiadaczy, O Yo- 
(dzaj Sposobie przedsięwniać sie 
mających kroków przeciw Gal, Tow. 


Kred. Ziemskienu. 

Wybór dokonany będzie więk- 
szością głosów. Większość giosów 
ozmaczosu vydzie wedie notninałnej 
kwoty listów xastawnyoł posiada- 
nych przez osoby głosujące, Z tego 
aby w ze- 
braniu icn wszyscy beg wyiątku 
członkowie badź to osobiście. ba 
przez pełuoimocahików udział wzięji. 

Celem stwierdzenia ilości giosów, 


" należy Sądowi jeszaze przed andien- 


cią przedłożyć wszystkie posiadane 
listy zastawne Gal. Tow. Kred. 
Zientskiego, albo też kwity depazy- 
lowe (dowody złożenia) wystawione 
'RPrzez Władze Państwowe ji Samo- 
rządowe lub bąnki. Członkowie za- 
(miejscowi moega, miast Osobistego 
Stavsienniorwa kwity depozytowe 
U kiy złożenia) przesłać wraz z 
w». ipiowanem na 470.000 mp, pel- 
'Bomoctzictwem procesowem im bilan- 
co, ri. bez wymieniania osoby pełmo- 
mocnika, Związkowi Samoobrony 
Posiadaczy Papierów  Wartościo- 
wych. Cazłoróowie zamieszkali we 
Lwowie. którzy w audiencji osobi- 
tozo udziaiu brać me chca lub wie 
mogą, wimni albo złożyć posiadane 
Przez się listy zasławne Cal. Tow. 
kred. Zienąskiego do depozytu Zwią- 
luku Samoobrony w Banku Dyeken- 
towym we Lwowie, uł. Legionów 3, 
"do rak p. dyr. Zarugiewicza, skarb- 
"nika Związku, albo tadż posiadane 
Trzez się kwity depozytowe (dawo- 
dy złożenia (oddać między 3—6 po- 
Poi. w biurze Związku i podpisać 
tamże zbłorowe pełnomocnictwo do 
zastąpienia w Zgromadzeriu. 
. Wszysfkie kwity depozytowe (do- 
wody złożenia) zawierać mają uwa- 
£q wystawiającej je władzy, względ- 
nie instyśneji, É wydane zostały, ce» 
lem obliczenia głosów na zgronia- 
dzeniu posiadaczy listów zastaw- 
nych Gal. Tow. Kred. Ziemskiego 
w dniu 12. łutego 1924 w Sądzie O- 
kręgowym Cywinym we Lwowie. 
tudzież, że przed ukończeniem Zgro 
madyzenia. listy zastawne, których 
włożenie tymi kwitaani stwierdzano, 
hie mogą być z depozytu podięte.. 
Kwity depozytowe, złożone 
Związkowi, tudzież listy zastawne, 
złożone do depozytu Związku w 
Banku Dyskontowym będą mogły 
być moedięte nazajutrz po odbyciu 
zgromadzenia, ti. 13. lutego br. 
Wszelkich Hformacii zasięgnąć 
można w biurze Związku Sąmo- 
obrony Posiadaczy Papierów war- 
tościowych we Lwowie, przy ulicy 
Lyczakowskiej L 9, E p, między 
3-1, pu połwdniu. gdzie też przyj- 
muje się nowo zgłaszających człon- 
ków. 
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Z tesafrów lwowskich. 


Reuertuar Teatru Wielkiego: 

" Sgbota 12. stycznia e godz. 3 „Kra- 

kowiacy i górale" 

"młodzieży szkolnej, 
Sobota 12. stycznia e godz. 7 „Pa- 

jace“ i „Tajemnica Zuzanny”. 
Njedzicła 13. stycznia o godz. 3 „Kra- 

kaywiacy 1 górale" (przedstawienie po- 

4 pularne). 

- Niedziela 13. stvcznia o godz. 7 ..Pa- 

| Poniedziałek 14. stycznia o godz. ? 

*„Orlę* (nieodwołalnie po raz ostatni). 

| Wtorek 15. stycznia o godz. 7 „Pa- 

jace „Tajemnica Zuzanny”, 


Repertuar Teatru Malegos 

Sobota 12. Stycznia o gedz. 7 „Dzwo- 
: nek alaimowy'" Hennequina. 
} Niedziela 13 stycznia o g. 7 „Dzwo- 
„Bek alarmowy“ Hennequima. 


przedstąwienie dla 
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„GAZETA LWGWSKA" z dnia 13. stycznia 1924 


M 


Masowe aresztowania wśród handlarz; i osób bez zajęcią. + 


Leportacje na Sybir. — 


Panika wśiód ludności żydowskiej. 


Irelegram własny „Gazety Lwowskiej"? 


Z Moskwy donoszą: W  inyśl 
zarządzenia „Ciepcu”, w ciągu osżat. 
wehi G-ch dni zaaresztowano 916 
osób. które natygkmiast Skazano ba 
Guzortacię do d Powodem 


uiesziowania było oskarżćnie o 
uprawiasianie nielęgalnego handu. 
Rewizji i aresztowań dokonano na 
ulicach. w restaurauwuch i w innych 
uirctech publicznych RÓWNO tea 
Śnłę zZaaresziowino jeszcze 453 osób 


| 


pod zarzutem przebywania w Mos- ` 


kwie bez określonego zajęcia, Nile- 


Poniedzłałek ł4. stycznia © godz. 7 
„Iragedja dzieci” (nieodwołalnie po raz 
ostatni). 

Wtorek 15 stycznia a godz. 7 „Dzwo 
zek ałannowy* Hennequina. 


Renertfar Teeiru Nowości: 

Sobwa 12, stycznia o godz. 7 „Ba- 
iadera'(. 

Miedziela 13. stycznia o godz. 7 „Fras 
quita". 

Poniedziałek 14 stycznia o g. 7 „Kró- 
wwa Montmartru". 


Dzisiejsze, tj, soboinie przedsiawie- 
me „Pajarów* i „Tajemnicy Zezanny“ 
wzbudziło niezwykłe W aso 
wskuiek wprowadzeisia przez ivcZzvsu: 
Lewickiego zupełnie nowych pomy siny 
Woezorajsza próba generalna Wo wuslu 
duże wrRŻenie. Doskonałe dobraue io- 
sthimy w dostosowanym do tego Świe- 


i tle, piekna gra naszych artystów i ży- 


wa akcia wsród tłumów daje istotnie 
niceadzienną całość. 

„Dzwonsk alarmowy" zdobył sobie 
ni premjerze duży sukces u publiczno- 
ści, która bawiła się Świetnie. Sądząc 
po tem _ pierwszem  przędsiawienłu, 
„dzwonek śtarmowy" powinien długo 
utrzymać się na repertuarze Teatru 
Małcyo. 

Ponowny. sukces Ww Teatrze Nowo- 
ści Święca obecnie dwie ulubione ape- 
reiki „Bajadera“ i „Frasquita”, któce 
grane będą jedynie tylko dwa AVANE 


W 


Pulicyjne łowy w piskarskiej 
kn edi. 


pS Lwów, 12. stycznia. 

(h) Wiozoraj przed poiudniem 
znowu urządziłi funscionariusze Od- 
działu wałki obławe na czarmoziel- 
dziarzy u zbiegu ulic:  Legjonów 


„i Św. Stanisława, uwieńczona spre- 


wądzeniem do iyrekcji Policji 10 0- 
schników, których tam ukarano 48- 
godzmnyłn aresztem za tamowanie 
komunikacji. 

W czasie poszukiwania ukrytych 
magazynów  paskarskich, matrafili 
fumkojonarinszę Oddziału walki z li- 
chwą na tajna iabryke saarmolady l- 
zaka Frenkla przy ti. Pełtewnej 9. 
Zakwestjomowano tam całą maszy- 
nerie oraz 21 skrzynek marimolady: 
a lokal opieczętowano, 

Rozsprzedaż _ zakrestiono wanych 
u inasarza Lebuski przy uł. Kocia- 
nowsłiego 2, 6000 kg. słoniny, © 
czem donieśliśimy wczoraj, rozpo- 
częła się dziś o g. 10 r. w „asysten- 
cji urzędników maegistratu i współu- 


dziale fwakojonriuszy policji. Ze 
Po MÓI z żoną powiesii iig 
Lwów, 12, styezn 


(h) Wczoraj o godz. U w oley po- 
pełnił samobójstwo przez powieszenie 
się dozoręa realności przy ul. Piastów 
25, Semko Mendyk. Powróciwszy nóźno 
do domu Mendyk pokłóci! się ze swa 
żoną poczem nic je! nie mówiąc ndał się 
do klozetu į tam na haky się powięsił. 
Zwłąki nieszczęśiiwca zabrano do Ín- 
stytutu medycyny sadowej. Denat liczył 
54 łat i pozostawił? 2 dzieci. 

up Q©—— 


mai wszyscy aresztowani są žy- 
dami. 
Prasa sowiecka tego powodu 


stwierdza, iż represie ie 
no „wobec konieozaose 
nia daiszeniu warastaniu 


ZASTUSO NA = 
LADOS- 


maia a- 


tysemickiegy, oraz dla: csv. Że Dur- 
żuazja żydowska ni PR SOLO 


gotowości popierania uskiaijec: - 
nej mierze dążeń prolctariuckici... 

Wśród ludności żydowskiej akcja 
ta wywołaśa olbrzymią panikę, 


Kronika. 


DO P. T. PRENUMERATORÓW! 

Wobec tego, że gotówka wpła- 
cona ua czeki Pocztowei Kasy 
Oszczędności dochodzi nas bardzo 
często Čopiero po dwu tvgodnkici, 
zawiadaniamy P. T. Prenumerato- 


rów, że odtąd czeków na wpłate 
prenumeraty wysyłać nie będzie- 
my. Prusiay tedy o nadsyłaiie 


ua preiumeraty przekazami pocz- 
owymi, przyczem zwracamy uwa- 
sę, że wobec niskich cen prenume- 
raty, purta przekazu z Kwoty pre- 
numeriwyjnej nie możej być pou- 
trącone. 
WYDAWNICTWO 
„GAZETY LWOWSKIEJ. 
stycznia. Rz. kat. Erne- 
styny. (łc. kat. Anvzii. Słow. Czesiawa. 
Niedzięla, 13. siyczain: Rz. kat i po 
3 K. Gr. kat. N. po Rożd. Stow. Bogo- 
mira. 


Sabota, 12.. 


~O 

(M.) Poseł "= 1 Min, Gai. 
nosiocny Republiki austrjacziej w War- 
szawie Mikołaj Post powrócili z urlopu 
i objal urzędewarrńe. 

Dyudsja komendanta Policji war- 
szawskiej. (M.) Dotychczasowy konin- 
dant policji warszawskiej p. Wiktor 
Łudwikowski otrzymał dymisję. 

Brutto Jasieński o Najhowszał poezji 
rosyjskiej. W itodzicię d. 15. stycznia 
G ge dzinie 8 wieczór w sal Instytutu 

Technelozicznego (ul. Bourlarda 5) na 
Guchód Koła dramatycznego „Maska”. 
rewozowstaiącej plzcówki scenicznel. 
odhędzi: siz wieczór pcety Brunona Ja- 
sieńskiego. peświęceny namowszcei pee- 
zii rosyjskiej w nowych  vrzdókładach. 
Wicczór poorzedzi słowa wstemie ttn- 
macza: Synteza krytyczna poezji wsawuł 
czesnej Rosii. Wiersze recytować będą 
oprócz tłumuczą p. Mila Niedźwiedzia 

wą i p. Adam Cyprian, aktorzy Maski”. 
Bidety sprzedaje wcześniej księgarnia 

„Uświata* (ul. Akademicka 1) Wieczór. 
na którym publiczność iwawska będzi: 
miała sposchność zabognać siç bezp- 
Sredmo Z twórczością głosuych Teade. 
rów futuryzmu i imaginizmu rogyiskic- 
go; Majakowskiego, Jossienkia 1 innych. 
hadzi} w kulturnych kołach Lwowa du- 
że zamteresuwanic. Wkrótce przebieg- 
nio ulicami Lwowa „Rimak Uśmiech- 
mięty”, 

Przekazy własne P, K. K, P. Poiska 
Krajowa Kasa Pożyczkowa puściła już 
w obiey przekazy własne na okaziciela 
po 50 i 100 miljonów, płatne w każdej 
chwili we wszystkich Oddziałach P. K. 
K. P. oraz w Polsktej Kasie Rządowej 
w Gdańsku. Ostateczny termin płatno- 
ści tych przekazów został ustalony na 
dzień 31 marca b r. Przekazy te 
przyhiuią Kasy skarbowe na równi z 
gotówka, pray czem w celu zabazpie- 
czenia się ed cwentualnych strat, mmo- 
zących wyniknąć z powedu przyjęcia 
falsyfikatów, stwierdzają kąasjsrzy toż- 
samożć osoby klijenta, żądejąc jego pod- 
pisu oraz wiasnoręcznego odnotowania 
w ogdnośnej deklaraci nunierów prze 
kazów. oraz kwot, na które cpie ważą. 
O ile należność opiewa na kwetę mnicj- 
szą od zaofiarowanego przekazu. wy- 


|: 


„ Medliska. 


daje kasa resztę w gotówce pod was 
iunkiem, że nic przekracza oną 25 pro- 
cent sumy przekazu. 

Dar na T. S. L. P. Władysław Krei- 
ter, notariusz w Bukowsku oraroówał 
i5 g. żyta na rzecz wychowanków 
tursy Grunwaldzkiej T. S, L. we Lwo- 
wie. Za tak hojne, a wyjątkowe w obe- 
arych czasach poparcie Bursy, składa 
Ziązek Okręgowy T. S. L. we Lwowie 
erdcezne podziękowanie, 

twałorvzawace opłaty za dostawę 
wzgonów kolejowych celem naładunku 
i gtau ua otwartej przestrzeni. 
í ierane od stron zaladowaaie 
A na otwartej przestrze- 


¿osialy ebzenie zwaloryzżowaae. O- 
BIE cza ai je w jednostkach taryiow yeln 
weh 116 irunka ziotego, a wy- 
kuszu pic: 1) zu przestawienie wazo- 
nyw na szlak za picrwszą, choćby raze 


160 jedn. tańtyl, 2 da 
rozpoczęty kwadrans po 
iedn. taryf.: 2) Za każdy dodany 
pociagu zdawczego wagon po 30 

tarvi: 30 Za sprowadzenie paros 
po 140 jedn, 


odza 
czbzy 


zę tą 


dą 

iedn 
wozu 'ze stacji rodzimej 
kionietr przebież M 


> 1 
tab. Cil AEAU — 


załadowanie wzyled. wyładowanie wa- 


senów ia szia (noza stacją) Inożę się 
odbywać tylko na podstawie zczwole- 


sia, udzicloneso przez Dyrckcję kole- 
jówa  Czasokręs «czynności ładunko= 
wych nie može przekraczać irzecil got 
dzin, Meząc oć chwili wyjazdu pociągu 
zdauwczego ze stacli nu przestrzeń aż 
dọ chwili przyjazdu pociagu zdauwczego 
przestrze do stacji. Za przekrocce- 
aie tego terminu liczy 5 ownrócz alcee 
śytości za Gdlstawienie wagonów tak- 
we jwsłujowe przewidziane w taryfie, 
Otwarcie agencji pocztowej w Uwi- 
sie, "Z dzien 15 uzwa (924 masia: 
nią” się w usejscowości Lwin, powiat 
Wadziceltów agencję © pocztowy we 
wszystkich gQziałach stiużbv pocz zł ei. 
Z tego powodu przy dziela się gminę U- 
win z przysióikielm Stasi, grupa Fon 
mów Dębowiec i folwarkiem Józefów- 
ka do niciscowcgo, suiny zaś Bary- 
łów, Brvszcze. Mikołajów, Sterkowce, 
Strzemiłeze i Zawidcze do zamiejsco- 
wego okręgu doręczeń tej agencji Rú- 
wnegcześnie wydziela się z zamiejscn= 
wego okręgu doręczeń urzędu poczto- 
wego Radziechow: gminę Uwin z przy- 
sidłkiom Stasin. grupą domów Debo- 
wiec i folwarkiem Józciówką i gminę 
Biuryłów: z zamicjscowego okręgu do- 
ręczeń urzędu pocztowego *zczurowice 
gminy: Zawidcze i Strzemilóże, w koń- 
cu z zumiejscowego krogu doreczeiń t- 
rzedu pocztowego Łopatvn uninyv Bry- 
szcze, Mikalajów i Sterkowce, 
Czasowe zwinięcje agencji pocztowej 
Gdvczyn oraz zmiana okręgu daręczeń. 
Z dniem 15 griutnia 1923 zwinięto cza- 
sowo aganelę pecztową Gdyegyn pow. 
Frzoezów u okręg jej doreczsń ti. gminy: 
Poremby „ Hutami i Jasio- 
zowem, Huta. Zawaliska, Wara. Wałodź 
z Wołą przydzie'nó do zamiejscowe 
okregu doręczeń urzędu nocziowezQ 
DÓW. 
i 3 r R 
Odwolanie czasowsgo zwiulęcia ar 
uencj pocztowej Nadyby.  Wojutycze, 
Zarządzone chasowe * zwiniącie agencji 
pocztowej Nadybv, Wojutycze z dniem 
23 grudnia 1923 niniejszem odwokuje się. 
Agencia ia funkcjonuje nadal z thin sa- 


mym zakresem działania iak dotych- 
czas, Tem samens pozostaje okręg jej 


doręczeń, składający się z gminy i ab- 
szaru dworskiego Nadybv. zinińy j ob- 
szaru dworskiego Lutowiska, gminy i 
chszaru dwarskiego Rakowę. gminy i 
ckszaru dworskiego  Wojutvcze oraz 
cbszaru dworskiego Woła Barunowa 
rada) niezmieniony. W czynnościach tej 
agencii nie zaszła zadna przerwa, 

Gn.) Przęgład pracy szkolnictwa pol- 
skięgo. Z uwazi na to, że pięciołecja 
istnienia niepodległego szkolnictwa pol- 
skiego pozwała ibź na %rytyczną oce- 
nę tege. co dożychczas zrabiona i Eo 
ieszcze pozostaje do zrobienia dla u- 
kształtowania szkolnictwa w duchu na- 
roiawym, Zarząd główny Tow. Naucz. 
szkół Średnich i wyższych zwrócił się 
du wszystkich kół swoich z płeceniemn 
zorganizowania zebrań” dyskusyjnych 
wheo omówienia: 1} ustawodawstwo 
szkeln=go. 2) rozwaju i doskwmalenia 
sSzyowtciwa dodstwowego. 3) rozwoju 
raoskanasyia  szkamictwa prywatne- 
go, 4) kształcenia nanczycieli, 5) adm- 
twstracji. szkottei. oraz 6! programów i 
loskenałenia metod nauczenia. 

Nadanie koncesi. Województwa nz- 
dało koncesją Mrowi farm. fzaakowł 
Manissawi na samodzielne prowadzenie 
aptek? publicznej nabytej drogą Kupna 
od Mra farm. Jenasza Hambera ante" 
rza w Jezierzanach. 


6 
P 0 ZPEESE g 
Karty  relestracyjne w kołejowym 


ruchu towarowym. Odnośnie do notatki 
w Nr. Ss „Gazety Lwowskiej" w spra- 
wje obowiązku dołączania kat reje- 
Stracryivch do przesylek towarawych 
da cciów sutystycznych dowiadujemy 
siq. 1. Mimisterstwo kolei żełazaych 
przesungło na czas późniejszy termin 
'"wprowadzusia w życie obowiązku wy- 
pelniania i dciączamia  wspomajiany zii 
kart do dokumentów przewczawych. -—- 
Termin ten zostanie podany do publicz- 
ucj wiadomości. 

Wywóz zboża do Gdańska. Wedle 
zasiagniętej informacji nie potrzeba dłu 
wywozu zboża do Gdańska zezwoleń 
wywozowych Głównego Urzedu Przy- 
wozu i Wywozżu. Wyjątek stanowia ie- 
dvnie przesył, zbożu do stacii „(idańsk” 
Nceniamrwasser -Freibczirk*. Który te 
dworzec w Gdańsku uważa się jako 
stacje zagraniczna, a przesy:ki do tei 
stacii adresowane jako przeznaczone 
za granicę. 

Frzedstawienie popularne. Wielki 
Wielki odegra w niedzielę. 13 bm, przu 
miłą sztukę J. N. Kamińskiego ,Zabo- 
bon czyli Krakowiacy i Górale“. Pocza- 
tek przedstawień punktualnie o godz. 3 
popol. — Bilety do nobycia w biurze 
Związku Teatrów i Chórów Włośe, ul 
Mickiewicza 25 (od 5 do 7) oraz w Księ 
garni Ludowej, ul. Szajnochy, a w dain 
przedstawienia w Kasie Il. Teatru Wiel- 
kiego. 

Z Polskiego Tow. Biologicziego we 


wowie; Drugie zebranie naukowe 
ilwowskiego oddziału Polskiego Tow. 
Bio'ogłcznego odbędzie się w ponit- 


działek dnia !4. bm. o godz. 17 min. 15 
w Sali zakładu zociegicznego Uniw ersy- 
tetu (ul. Św. Mikoraja 4). Na zebraniu 
wygłoszą referaty ze swych prac nan- 
kowych prof. Dr. Franke, proi. Dr. Par- 
uas. prof. Dr. Weigl i Dr. Leńko. 

Towarzystwo Naukowe we Lwowie. 
Posiedzenie Wydziału histor. filozf. od- 
będzie się w poniedziałek dnia ł4 bn. 
o godz. 5 popol. Seminarjum Prof. Ptaś- 
nika (ul. Mikołaja 4). Porządek dzien- 
nny: 1) Prof. Ptaśnik przedstawi pracę 
p. Anny Jędrzełjowskiej p. t.: „Książka 
lwowska w w. XVI.* Poczem odbędzie 
się posiedzenie administracyjne Wydzia- 
łu. 

Ruch kolejowy z Gdańskiem przy- 
wrócono mniej więcej w granicach nor- 
ma!nych. 

Bibljoteka Uniwersytecka we Lwa- 

wie rozszerza od 15 stycznia b. r. gô- 
dziny korzystania ze zbiorów. Czytel- 
nie jej będą otwarte przed południem 
liak dotąd od S—1. po południu zaś od 
'4--8 wieczorem. Zamknięcia w sobotnie 
popoludnia nie zmienia się. Ponadto Wy- 
pożyczalnia będzie czynna co środę vd 
'5—6 popuł. dla osób pracujących nar- 
"kicwo, a nie będących słuchaczami Uni- 
wersytetu. 
, 
liczne zapytania podaje do wiadomości, 
że istnieje į funkcjonuje przy l. Za- 
mojskiego 11. I. p. — Wpisy na człon- 
ków tego Towarzystwa przyjmują rów- 
nież sklepy: Księgarnia Akademicka, iil. 
Legionów 4, Księgarnia St. Kóllera. ui. 
Batorego, D. Neusterowa uł. Łyczakow- 
ska 3, Stark ul, Legionów 1, A, Berli'- 
ski, ul. Słowackiego 9, M. Burjanowa, 
ul. Sapiehy. 

Tow. Sztuk Pięknych (ul. Dziduszy- 
ckich 1, gmach Muzeum Przemysłowe- 
g0)-—- Zapowiedziana wystawa kary- 
katur art. mal. K. Kostynowicza z przy- 
czyn od Zarządu niezależnych nie əd- 
będzie się. Dziś, tj. w niedzielę 13 bin. 
o godz. 11 w połud. nastąpi otwarcie 
wystawy zbiorowcj art. malarz. Marji 
Bianki. s 

„Sokół-Macierz* zawiadamia. że 57 
doroczne Walne Zgromadzenie Towa- 
rzystwa odbędzie się dnia 4. luteqb br. 
Prawo głosowania mają niezałegałący z 
wkładkami, tak ze względu ma to pra- 
wo. iaki i na trudne położenie gniazda 
wzywa się do wyrównania wkładek. 
Wysokość wkładki w styczniu wynosi 
300.000 Mp. Kursora się nie wysyła. 
Kancelarja otwarta codziemmie od 6. 
wieczorem. Wsżeikie wnioski członków 
na Walne Zgromadzenie rmszą być 
'zgłoszone na piśmie do wydziału na 14 
dni przed zgromadzeniem.  Parządsk 
dzienny (mgloszony bedo w termińic 
ustawowym Wszelkie rodzay ginma- 
styki niezanienszne 
© Wahe zubcumie Tow.  Miłośsiików 
Języka puiskicgo ochydzie się w niedzie: 
lè 13 stycztua o "ucz, IG3Q runo w sai 
1 Uniwersytetu. Mikołaja 4. z następu- 
jacum porzącśdcim obrad: 1) Sprawo- 


Zdaaće sa rok 1325, 2) Vsbór Zarzad» 
(a rok 1024. 3) Odczyt prof. Ignacego 


Towarzystwo Ochrony Zwierząt ni 


„UAŻETA LWOWSKA” ż dnia 13. stycznia 1924, 


na żądanie stron książeczkę komrołną 
oraz taryfę. 

strycharskiego p. t.: „O czystości i pię- 
kności języka“. 

I M. S. O. Koinitet organizacyjny wzv- 
wa wszysfkier członków M. S. O. na 
zebranie. które odbędzie się w sobotę 
mia 12 bm. o yadzinkc 7 wieczoruni 
w sali Tow. Gospodarczego ul. Koper- 
nika 20 parter w podwórzu. Ze względu 
na bardzo ważne sprawy., które pnzod- 
stawi Prezes puse! Mączyński, punk- 
tualne przybycie wszystkich człorków 
riczbędne. 

Sckretarjat Zarządu Okręg. P. S. L. 
„Piast“ oraz Redakcji i Administracja 
„Sprawy Ludowej“ zostały przeniesio- 
ne z ul. 3-go Maja L. 12 do lokalu, przy 
ul. Sykstuskiei L. 5Sa |. p. Telef. nr. 
244. 

Kierownictwo Naczelnego Sekretar- 
iatu P, S. L. „Piast w Warszawie zo- 
stało poruczone z:tanemmu pracownikowi 
na niwie społecznej p. Henrykowi Džen- 
dzlowi. Obecny Naczelny Sekretarz byt 
ostatnio sekretarzem Prezesa Ministrów 
b. W. Witosa. 

Wiczzór Taneczny na cel budowy 
dem dia Tow. guch. „Nadzieja“ œl- 
nedzie się w sami Kongregacji kupisc- 
stoj w. Czarnieckiego L 1 w dniu 12. 
stycznia b. r. o godzinie 9 wieczoru 
Wstep ou osoby 1 milion. Dia pp. Aha- 
demików 509 tys. za okazaniem legity- 
nacji. Orkiestra p. Osady. Strój spacc- 
rowy. Zaproszenia wydaje się w kpn- 
celarii przy ul. Łyczokowskici l. 35. 

Czytelnta katolicka we Lwowie, Pis- 
karska 28 urządza, w sobotę 12 stycz- 
iia 1924 n godz. $ wiecz. Zabawę 7y 
tańcami. Lista osób chcących wziać i- 
dział w zabawie, otwarta do piątku. 

Taryta kominiarska, Wojewódziwce 
cgłasza taryię kcaniriarską obowiązuia- 
cą od 1. stycznia 1924 Za jednorazewu 
czyszczenie komina od 15. tys. mp. de 
75 tys. mp. załeżnie od ilości pięter. 
Za komicy kuchenne większych zakła- 
dom jak restauracje, koszary i t. p. pła- 
ci się taksę podwójną; za piekarnie, 
masarinie i t. p. 24 tys.; kominy fabry- 
czne 360 tys. — Za czyszczenie pieca 
kamyczkowago 30 tys, pieca kaflowe- 
go od 300 do 450 tys., kuchni w domach 
prywatnych 40 tyg, w zakładach I re- 
'stauracjach 150 tys Wypalanie od 30 
Go %0 tys Za ogiędzkry każdego mawo- 
ru kominowego od 30 do 180 tys. Taryfa 
tą ma służyć za podstawę nrzy zawie- 
ranin umów ryczaitawych. Wyłkorujący 
czynmośc: kcnżyarskie winni okazywać 

Sędziowie przysięgli. Do I. zwvczai- 
nej kadencji sądu przysięgłych, rozpo- 
cznającej się dnia 28 stycznia wyloso- 
wani zostali następujący sędziowie: 
Przysięgli główni: Arnold Natan, re- 
staurator; Broniewski Henryk, wł. re- 
alności, agronom; Dziedziniewicz Lud- 
wik, stolarz; Folta Józef. restaurator: 
tiass Jakób, w real, cieśla; Hawrysz 
Juljan, urz pryw.; Heller Framciszek, 
wł, realn.; Krasnopolski Józef wł. real. 
złctnik: Murzyński Władysław, współ- 
właśc. zak! budow.; Niewiadomski Ste- 
ian, inżynier; Nowak Józef, kupiec; R6U 
rich Karol, wł. reain., malarz; Rubczyń- 
ski Władysław. inżynier; Sauczej Ta- 
deusz, kupiec; Sartori Jan, rusznikarz: 
Stadnicki Ian, wł. real, kowal; Steil 
Adoli, kupiec: Tęczarowski Alfred, dyr. 
wydawn. Ossolineum: Thom Maksym! 
jan, przemysł.; Toczyski „Habdank* Jó- 
zef, wł, realn:  Toczyski Kazimierz. 
kupiec; Tyński Ludwik, majster rzeź.: 
Unger Eugenjusz, wł. zakl. rytown.: 
Wechsler l.azergwł. rcaln.: Weich Bro- 
nistaw, ślusarz; Weiss Maurycy, ku- 
piec; Welz Hieronim, wł. cukierni: Witt 
mann Jan, czapkarz: Zabielski Anton 
współwł. fabr, wł. realn.: Zamojsk: 
Franciszek, inżynier; Zandler Stanisław. 
właścic. realności: Żurowski Stanisław 
urz. Ziemsk. Banku kred.;  Dronowicz 
Bronisław, wł. młyna: Krzysztofowicz 
Leon, w?. realn.; Zegarliński Kazimiecz, 
wł. reałn.: Grûn Władysław, dyr. ia- 
bryki „Tlen“. -— Przysięgli zastępcy: 
Chaner Leonard, przemysł.; Cwenarski 
Stanisław, małdster blach.; Fabian Hen- 
ryk, szynkarz: Dr. Feiles Karol, urząd. 
bank. hipot.: Fuchs Józef, fryzjer; Gem- 
tarzewski Ludwik, urz. bank. przem: 
Snger lakób. wł. realn, ag. handl.: 
Skórski Henryk. urz. zieinsk. vauk. kre- 
dyt.: Slawik Kazimierz. blacharz, 

(nh) Sprzeajewierzenie. Maria Sobo- 
luwsku, roboticu zati. przy ul. Dwer 
nmickisyc f, dumiosła pałich, Że Marie 
Zaczek syszeniewierzyla na jej szkciu 
zegarek z łańcuszkiem wart. 70G miii. 

(h) Aresztowanie złodziejki, Za krę- 
dzież srebrnych łyżek wart. 90 mili. na 
szkodę dr. Jakóba Korkesa Zam. przy 


ul. Brajerawskiej 4, aresztowano Rozalje 
rabaczySszyn. 

(b) Kradzież strychowa, Na szkodę 
Anny Rozwadawskiei, Karoliny Sior- 
Skiei i Marji Losiowej skradziono ze 
sirychiu przy ul. Nabiciaka 37 bieliznę 
wari. 6) milj. 

ih) W zamiarze samobójczym strul 
się wczorzj jedyną szewc Michał fka 
czyszyn. Pe przepłukuniu: żołądka prze. 
Pogotowie rat. pozostawiono go opiece 
domowej. Co skłosiło I9-lctniega mlo- 
dzieńtca do tak rozpacziiwego kroku 
nie wiadomo. 

(h) Pożary. Onegdaj wieczorem d<ut- 
kiem wadliwej budowy powstał pożar 
w domu robotniczym przy fabryce droż- 
dży w Lusienicach. Wczwama straż pt- 
żarma przy pomocy personam falwycz- 
Usga Guień ziokalizowała, — Wczorai 
przedooludniem powstał znów ogień w 
mieszkamu Leona Heunsteina zam. przy 
u. Kurowskiego |. 22. (gmach Skarbka). 
Skutkiem wadliwego wmurowania Tur 
prawadzącci od żełaznego pieca zapałiia 
się ściana t. zw. pruska. I tu dzięki na- 
uchunnastowej akcji straży pozarne 
miei natydhiniast ugaszowo. 

(t) Włamywacze przy pracy. 
Koj rocy włamali się zlodzieje 
sklopu materiałów bławatnych 

zystawa Ozerntaka, Imeszczącego się 
przy pi. Malickim L 20. Wartości skra- 
dzionych materjatów dotychczas nie ob- 


Ubie- 
do 
Mw- 


iszano, Pelicja wszczęła energiczne 
sedztwo cciem wykrycia sprawców 
ugo włamanla. — Podobnie korzystając 
£ necobechceści właścicieda dostali się 


słodziejc przez rozbicie zamków do 
ieszkamia Pawła Herztęa przy ul. Se- 
„atorskiej |. 4 gdzie skraddi gqarderohe 
wart. 2 miljardy mk. oraz na szkodę 
isr. Nowickiego tam również zam. per- 
ki dywaa i garderobę łącznej wartośc. 
1100 miHjonów marek 


KKONOWISCA 


Walne zgromadzenia  akcjonarjuszy 
Spółek akcyjnych: ê 

19 stycznia br. godz. 12 w poł. zgro- 
madzenie akcjonarjuszy Banku rolnicze- 
zo S, A. we Lwowie. 


Termin subskrypcji następujących ak- 
cii wgływa z dniem: 
12. stycznia 1924: Ceglelski, S. A, w 
Pozuauiu. 
15. stycznia 1924: 
Zakłady  przędzałniczo-tkackie 
Krośnie (Przedpłata). 
17. stycznia 1924: 
„Powszechne Domy Składowe" S, A. 
we Lwowie. 
24. stycznia 1924: 
„Keram* S. A. dla wyrobów kera- 
micznych we Lwowie. 
28 stycznia br, 
Bank rolniczy S. A. we Lwowie. 
15. lutezo br. 
Pol. Towarzystwo  Akumułatorowe 
S A. - 


w 


—U— 


Ruch na gizłdzie Warszaw- 

skiej. 

(Telefonem od naszego koresp.) 

Warszawa, 12. stycznia. 

(S.) W porównaniu z dniem wczo- 
rajszym giełda akcyina nic wykazu- 
ie większych zmian. Na ogół więk- 
szego zainteresowania w akcjach nie 
ma. Kursa zostały mniej więcej u- 
trzymane. W dziale dewiz panuje 
tendencja zwyżkowa, jednakże nie 
+. silnej mierze, Między bankami ro- 
giono dziś wypłaty New York po 
'«xrsie 10.100 tys. do 10.200 tys. 

Z miarodajnego źródła przydzie- 
lano dolary ma gieldzie po kursie 
nieco niższym od 10 milionów, po- 
krywając zgłoszone  zapotrzebo- 
wanie, 

==n== 

(M) W Gdańsku płacono markę 
nalską 0.598 do 0.602. Przekaz na 
Warszawę 0.563 do 0.567. W Berli- 
nie płacono markę polską 344 tys. 

Wyałatu ma Katowke 343 w 
tujmtie, 352 tys, w Sprzedaży, 

Bankvereii notował nieoficjalnie 
narke polska 0.000950 do 0.800090. 
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MĄŁY FELJETON. 
Wyszło szydło Z wea. 


Lwów, 12. stycznia. 

Codziennie wracając po obiedzie da 
katełu, zatrzymuję się przed wyslawo- 
wą szybą pewnej antykwarcesiki. 

Nie dłatego, aby za tą szybą wysta- 
wową było coś nadzwyczajnego. Zre- 
sztą — może być nawet, że i jest. Przy- 
rominam sobie jak przez mgłę, że sto- 
ją tam potężne grupy jakiś grubych to- 
mów w wyzłacanych ckładkach. Ja je- 
duak, jako literat, zupełnie nie zwracam 
na nie uwagi. Kupić ich nie kupię, na to 
mnie nie stać. Zatem zajmują mnie tyl- 
ko z punktu widzenia dekoratywnego 

Ta dekoratywność jest w bardzo sta 
rym. prymitywnym stylu, — Wystawa 
tej antykwarenki urządzona jest tak, 
jak za moich młodych lat, kiedy wy- 
szedłszy na ulicę z paru koronami w 
kieszeni, wakałem się między Erosem 
a kupnem kompletu dzieł Helnego. I 
alutego to dziś tak chętnie przed nią 
wystaję, mimo, że dojrzałem już naizu- 
pelniej i dla Erosa poświęciłbym na- 
wet pięś kompletów największych poe- 
tów świata Potępiłby mnie za to każ- 
dy przeciętny śmiertelnik, ale oni, wiel- 
cy wieszczowie świata, bez trudu odpu- 
ściliby mi ten grzech, , 

Otóż na wystawie tej starej anty- 
kwarenki jest też trochę kartck ilustro- 
wanych, między innemi parę tak zwa- 
nych reprodukcyj artystycznych słyn- 
niejszych mistrzów. Kartki te swego 
czasu namiętnie, jako mlody shłopax 
zbierałem. przemycałąc do domu pod 
płaszczykiem kiteresu artystycznego 
mnóstwo interesujacych nagości. 

Na wystawie antykwarenki znajduje 
sie zaledwie parę tych kartek. Ponie- 
waż jes: to wydanie przedwojenne, Þat- 
wy tych kartek pobladłyv — i obecnie 
mają wdzięk Starości, Ale zawsze. ja- 
kis Qrlando przecina mieczem powrozy, 
krępujące piękną, nagą. różową błondy- 
ne, zlekka tytko kłuemykami rozwianycih 
włosów dla niezbędnej przyzwoitości 
csłonioną. obok niej dwóch famów (..U 
źródła”) kuca przy obnażonej do pasa 
nimfłe, śpiącej oczywiście jak „siedem 
dziwek“ i tak dalej. 

Jest też mæfo zajmujący obrazsczck 
dzieło jakiegoś starego matstrza właskie- 
ge, urzedstawłający św. Jana Chrzci- 
cieła na piszczy. Jam Chrzciciel nama- 
lowany jest jako maty, ośmioietm pél- 
nagi chłopaczek. skórą wżielbłądzią v- 
kryty, a cbejmujący za Szyię jagnię, 
kióre stoi chok niego na jakimś głazie 
W głęb, dzika, zielonawa pustynia. R- 
zumie się, przyszły asceta jest śliczmie 
zbiidowuny, puichny, o cudnej twarzycz- 
ce i marzycłe!skich, słodkich, czarnych 
aczach. 

Wczoraj 
kartkami, 

* Wtem przystanęło przed wystawą 
dwóch małych baciarzgków. 

Naprzód ze znawstwem skrytyko- 
wali wszystkie nagie kobiety. Następnie 
zaczęli się zastanawiać nad owym ma- 
tym, tluściutkim. pólnagiri chłapacz- 
Kde. 

Przedewszystkien obrzuciii go ste- 
kiem rynsztokcwych wyzwisk. Potem 
zaczęli się zastanawiać, cabv z niw 
zrobili, gdyby go mieli w swcich rękach 

— Jabym mu pokazał! — zaśmiał sie 
pierwszy okrutnie. 

— Jabym mu dał szkołę! — zape. 
wniał drugi. 

Z przedziwną nienawiścią sui prze- 
różire okrutna projekty. 

Vderzvło mnie to. 

Pemyślałam: 

— Gdyby to ht Van Dycka portret 
kirece z krółewskich dzioci. nie dzi- 
wiłbym się tej nienawiści. Ale czem m9- 
że drażnić małych baciarzyków podo- 
biyna tego półnagiego. hosego chłopacz- 
ka ledwo okrytezc wicłbladzią skórą? 

Jego pięśno. czyli — jego uducho- 
wienie. 

Tożsumo. za co się nienawidzi imic- 
zencję 

A zatem iest to Spór zawistnej irdo- 


stałem znów przed tem. 


lenoji twórczej z Pięknem, czyli — z 
duchem wyzwelanym. 

I mie idzie w tvm sporze o żadną 
sprawiedliwość. lecz o wytarzanie w 


nacie wszystkiega co uarzenien swem ' 
Gmie wznieść się ponat proch, bloto I 
smiecie uicy. Teza 


pom" 


2 ruchu 
a 
wydawniczego 

Nowy nuume: „Kwartalnika Ristory- 
cznego*. Świeża wpuścił prasę Jrugi i 
osati zeszyt „Kwartalnika bMlstopy- 
cznego" Zu rok 1923, pod redakcią proi. 
J. Ptaśnika. wydany z zasiłku M. W M. 
iO, P. Freie jegu przedstawia się var- 
dzo intei csyiącu. 

W dziale rozpraw znajdujemy pracę 
prm. Stanislawa Zakrzewskiego p. t 
„Fisterjogralia polska wobec wskrze- 
szenia państwa“ (str. 250-—325), Autor 
charakteryzuje konieczac amiany pezli- 
Gów mu przeszłuaść, które się znajda 
Pod wpływem hiei państwowości pol- 
"skiej. Historyk | sk: wogóle musi od- 
należć bczpośrcdui związek z pajistwy:n 
tł przejać się problemami polityki. Autor 
Zestawia kilka przyczynków.  fłustruja- 
cych związek ideji narodu z ideją pań- 
stwa, Nowa historiografia rozwijać się 
będzie w warunkach znacznie odmich- 
hych od dotychczasowych Pamiętać 
przytzmi należy, Że samodziciność hi- 
Storjograiś, jak wogóle nauki polskiej. 
Stanowi konieczny składowy czynił 
całkowitej niepodległości uarodu i piñ- 
Stwu. 

Dr. Adam Próchnik zastanawia się 
(str. 326—345) nad „Metodą badań przy 

czyn upadku Państwa Polskiego“. na- 
Wiązujac do znanych tez proi. Balzera, 
rozwiniętych ponowne w odpowiedzi 
krytykom p. t: .Z zagadnień nstrojo- 
wych Polski. Nowe spostrzeżenia i u- 
wagi“, Dr. Próchnik sądzi, „że nic na- 
leży oczekiwać, aby udało się naukowo 
stwierdzic. żywotność lub nieży wot- 
ność Państwa Polskiego" w przeszło- 
ści, Wediug dra Próchnika należałoby 
Taczej udowodnić, że ustrój Polski z 
Oñca 18-g0 wieku nie przyczynił sie do 
lej słabości i ieoPporugócj, lakee i nic- 


Konkurs „Le: tora". 


HL 
Aurelia Wyleżyńska: „Niespodzian- 
ki* Powieść odznaczona trzecią 
nagrodą. „Lektor“, inst. liter. Sp. 
z ©. ©. 1924, 

Opowieść ta ma nam wyłożyć, 
dlaczego panna Wiśka, wyszedłszy 
ža mąż za pana Romana, musiała 
wpaść w .obięcia pana Stefana. —. 
Pozatem państwo Ludwikowie sta- 
ią się nieszczęśliwi, bo pani Lud- 
wikowa woli dziecko od męża. ;Na 
Szczęście dziecko umiera į prawdo- | 
podobnie cała tragedja da się Jesz- 
cze powtórzyć. — Pama Stasia, ude- 
rzającej piękności — i pani Maria 
bez szczególnych przymiotów uzu- 
Dełniają to zgromądzenie, którego 
losy wielkiego zainteresowania nie 
budzą. — Błędy jezykowe, jak: 


popatrz sią — zamiast spojrzyj lub , 


zobacz — pstrzą niemile te stron- 
nice pełne zresztą innych niemiłych 
szczegółów, jak Świadczy  cytata, 
następująca str. 157: „Maszyna ciała 
rozarężona. każde kółko osobno iść 
zaczyna. Taiemnicze jedo życie 
podporządkowane dotąd jako calo- 
Ści ma jaw wychodzi i chcac powe- 
tować swą uległość, Żyć poczyna 
intenzywnie. Wyostrzonc Oczy pa- 
trzą bystro. posłuszne tylko sobie, 
uszy słyszą rzeczy. niestyszane, 
nerw każdy drga z osobna, czulszy, 
niż naiczulszy instrument“. Takie 
stany duszy nie przyczynialą się 
oczywiście do upiększenia te! mpo- 
wieści.o kadrylu małżeńskim. 
Dr. W. Moraczewski. 


| nak 
OGŁOSZENIA, 


a FIRMY. 


Firm. 736. Rz. A. III. 158, 
dotyczące firmv już Wpisancj. Do reje- 
stru wpisano dnia 15. maja 1923. Siv- 
ziba firmy, Lwów. Brzmienie firmy: 
Nege de iłeurs Seifert i Fried. Zmiany: 
Spółnik Zygmunt Fried ze spółki wy- 


Zmiwiy 


stąpił. Firma brzmi odtąd: Neige de 
iłeurs Wilhchm  SGejjert. Właścicielem 


firmy icst Wdhelm Sełtęrt we Lwow.e, 


który firmę podpisywać będzie odtąd w 


l stwo, 


„QAZETA LWOWSKA” z daia 18. stycznia 1924, 
aw w ZE O 


toda porównawcza w. formie stosowa- 
nej przez próf. Balzera nie wydaje się 
autorew i D SAN o Na uwagę Zad 
sługujo tukże spostreczenie. że trymn- 
fu wskrzeszenia Polski dożyio poxzołe- 
nie, które iu okazale cnergji. counatler- 
stwa i Joświęcznia? więcej od poprzed- 
ich, pokonanych pokoień. 

„Lwow ianami w Nacji Polskiej w Pa 
dwie”, tj, ua uniwersytecie twiiże, zaj- 
inuje się prof, Jen Ptaśnik (str. 346— 
357, Zmajdujemy tutaj interesujące: wia- 
durności o lwowskich mieszczanach, jak 
o Ubaidjnich, Michale Boimic, o Wilez- 
Lach i in. Jak wiadomo, istudenegi pa- 
uewscy był zoryanizowani w „Nacje” 
na czele. których stali konsyljarze Wuz 

asesoraimni, Nacia polska, spadkobier- 
geyni dawnego  „łospitum Poionoruni: 
| „Akademii Padewskiej Polaków" istniu 
oł roku 1502. Nazwa jei urzędowa 
opicw ala: „Natio Regni Pololiae et Ma- 
sni Ducatus Lithuaniac". 

Wśród nacji wrzały oczywiście 
walki o wybór na “godności studenckie, 
ie rywalizowali zwykle Lwowczycy z 
srakowianami. Ostatnia wiadomość o 
udziałe synów patrycjatu lwowskiego 
pochodzi z r. 1731. Księgi zaś nacji pol- 
skiej zamykają się z rokiean 1749, u o- 
statnim który ulnieścii w niej swe liaz- 
wisko był przecież Iwowianin Andrzej 


I 
1. 


Wilozek, który powracał do kraju z 
Rzymu przez Padwę, 5 
Miscehænea tego numeru wypzłnia- 


ia przyczynki źródłowe do powstania 
styczniowego. Dr. Adam Lewak druki- 

je kilka listów Mazziniego do Rządu Nu. 
rodowego i przedstawia dokładnie 
treść konwencii Garibakliego 4 Rządem 
Narodowym. Puani Karolina Pielañska 
podaje bardzo ciekawą relacię Ludwika 
Caroli o układane; wraz z a. Nullo 

wyprawie do Polski w r 1853, to na 
podstawie Archiwum kodami do hr. 
Camozzi Vertova w Bergamo. Carolibył , 
adju pay purkownika Nullo a oe 


ten sposób, że pod wyprsanem lub stani. 
milia wyciśniętem brzemieniem firiny u. 
inieścć. swój podpis wiapnoręczny. 

Sąd okręzowy jako andl., O. IV, 

Lwów. dnia 19. kwietnia 1923. 153 

Firm. 724/23. Rg. A. IV. 260, Wpis 
firmy poiedynczego Kujca. Do rejestru 
wpisano dnia 28. kwietnia 1923, Sie- 
dziba firmy: Lwów, ui. Rutowskiczo 24. 
Brzmienie firmy: S, Disci.  Prządziot 
przędsiębiarstwa: Siad „futer, .-kuśnier- 
hańdeł  czapkumi: ie ktazreiiszanii. 
Właściciałem fiiiny jest Szymon Fłsch, 
kuplec we Lwowie, ul. Rutowskiego 24. 
Podpis firmy następuje przez podpisauie 
nazwiska właściciela iirmy. 

Sąd okr gowy jako handie O. lV. 

Lwów dma 12. kwiemia 1923, -1534 

Firm. 405. Rg. C. V. 48. Zmiany <lo- 
tvczącs firmy iuż wpisanej. Do reiestrz 
wpisurrej dnia 12. marca 1923, Siedziba 


famy: Lwów. Brzinieme firmy: Tisser 

i Ska, Handel towarów biawamych 1 

tekstylnych, Ska z ograniczona odpo- 

wiedzialnością, Zuwigłiowca © Dawid 

Stein ustąpił. 

- ba okręgowy juko handł., O. IV. 
ITwów dnia 28. lutega 1923. 156 


Firm 989. Ry. A. V. 2. Wpis firmy 
spiókowej. Do rejestru wpisano daia 23. 
czerwca 1923. Siedziba fimny: Lwów- 
Furmańska 9. Brzmienie frmv: s.i P. 
Diengott, Hurtownia spezedaż galanterii 
oraz papierów, tutes ;: bibutek cygare- 
tawych we Lwowie, Przedańot przed- 
s'ębiorstwa: sprzedaż hurtowna galant 
rh oraz papierów, umek i Lilułek cygare- 
towych, Czas trwania nicozraniczoiy. 
Forma prawa spólki; Jawna spółka nan 
dowa od dnia wpisu w rejestrze hate 
dowym. Jawnymi spólitkami sa: Sciu- 
wel Ściici Diengott kupiec i Dawid. Ja- 
kób Diangoit kupiec we Lwowie. Podpis 
firmy ussutoczwanyni będzie w ten sj- 
sób, że pod brzmieniem fitmy umłesz- 
czać będą obaj spólnicy swe podpisy 
kumulatywzie. 

Sad owręzowy jako handil.. O. Ñ. 

Lwów dma 4, czerwea 1923, 157 

Firm. 1410. Rę.'A. V. 35. Wpis firmy 
spółkowej. Do rejestru wpisano dnła 9. 
września 1923. Siedziba firmy: Lwów. 
ul. Korniaktów 1. Brzmisnie finny: Was- 
ser i Relssowic, handel towarów bia- 
watnych. Przedmiot przedsiębiorstwa: 
w brzmieniu finny. Forma prawna spól- 
ki: Jawua spółka handlowa. Jæwnymi 
spólnikami sa: Salomon Wasser. Lelzer 
Relss i Natan Reiss, wszyscy we, Lwo- 
wię. Podpis firmy: Pad brzniiensesi 
firmy umiesuczą swe podpisy 2. spól- 
ricy łącznie. 

Sąd okręgowy. cyw, jako handi.. O. TV. 

Lwów dnia 7. września 1923, 155 
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' Kadai obok Nerczyńska na Syberji 
k roku 1865. 

P. Kaźmierz Pieķarsši zastanawia 
Się nag czasem i miejscowi wydania naj- 
dawniejszych polskich statutów świec- 
kich. Przypuszcza ou, że jedza z er 
cpuścił prasę w Lipsku w r. I8, drugi 
zaś w dwa lub trzy iata później. 

Obfitv dział  rccenzyj i sprawozdań 


informuje u ruchu naukowym: składa 
się nań 2] recenzyj. 
Starannv obraz bibljograiii history- 


cziej połłkiei i kronikę naukową zesta- 
wili pp pp. Dr. Z. Streński i Z, Woicic- 
chowski, 

Prof, IL. Finkel tunieścił nekroioz Ś. 
p. Henryka Sawczyńskiego. Adres Res- 
dakcji: Łuów., Uniw ersytet, u św. Mi- 
kołaja, Administracja zaś Tewarzystwa 
Historycznego: Lwów, Uniwersytet, 
Gmach posejmowy, Cena numeru niuiei- 
szego 5 fr. zł. obliczeniowych. Wkład- 
ka członkowska na rok 1924 wynosi dla 
czionków przyjętych przez wydział 8 


fr. zł. obliczeniowych. 
Bułgarzy a Polska” W „Polsko-buł- 
garskin Przeglądzie". wychodzący:n 


jużąrok szosty w Soiji, redagowauyin 
w języku butgarskin, znajdujemy, inię- 
dzy iniuemi, obszerny artykuł „Jawo- 
rzyna za Polską“, przektad IV księgi 
„Pana Tadeusza" z ilustracją Andriolic- 
20, przegląd literatus rolskiej, oraz 
Żyuiorys ks. Arcybiskupa Bilegewskic- 
gu z poitretenr Zmarłego. 


Konstanty Wyszuacki: — Bezpie- 
czeństwo ogniowe w Polsce. Naklad 
„Przewodnika Ubezpieczeniowcyo” 
Warszawa. Stron 8U —- Ogół polski sta- 
ugczo niedocenia wielu zagadnisń gos- 
rodarczycli. « jed,em z takich właśnie 
ro macoszemu trakiow anych zagadnień 
jest bezpieczeństwo ogniowe w Pol- 
sce. Omawiana książka treściwie ujmu- 
je doza? A go ogniowe, jego roz- 


Firm. 1579. Rg. A. III. 53. rm 
dotyczące firmy spółkawej już wpisanej. 
Do rviesiru wpisatio dnia 22. pazdzie"n:- 
ka 1923: Siedziba firtny: Lwów. Brzmie- 
nie firmy: dotąd Preczep Lewin i Ska. 
spedytorstwo we Lwowie, odtąd: ,Pre- 
szep i Ska spedytorstwo we Lwowie“. 
Zmiany: Spólnik Izak Lewin ze spółki 
wystąpił. 

Sąd okręgowy lako handl., Oddz. IV. 

Lwów dnia 45. paźdz. 1923. 58 


POMIESZKANIA w nowej meg na- 


dające się na biura, sklady oraz 22 
pokoi frontowych zaraz do odstąpie- 
nia. Wiakomość: Hurżow sia żeğaza 
. Kazimierzowska 29. 141-3 


BIURO POŚREDNICTWA PRACY dla 
wszystkich zawodów i nauczyciel | 
stwa Maria Nieme ARNEE Lwów. 
plac Akademicki 3. telef. 1361 118-6 


BARDZO WAŻNE! Specjalny "Za- 
kład czyszczenia, odnawiania i 
(przerabiania ubiorów męskich — 
Józef Fllip, Kopernika 15 a. 163 


Wydział powiatowy w Stryju, ' 
L. 3656/23, ; 


: 


wój w Polsce I stan die dłon. darimarc NatwZE R uli. E tn GER zt rozmiary 
wpustoszeń pożarowych, przyczyny tego 
i sposzby zapobiegania. to też zacieka- 
wi niewątpliwie nietylko działaczy spo 
leczyc h, lecz i szciszy ogół Światlej- 
szych obywateli, 


Uwagę prawieków naszyck zwrSca« 
my na najnowszą publikację komisji ko- 
dyfikacyjnej zawierająca projekt pal- 
skiego prawu zobowiyzań, Część Ogól- 
ną z motywami. opracowany przez pro- 
iesora Ernesta Tila z udzialem komite- 


iu utworzonego we Lwowie, p które- 
go skład weszli: prof. Alierhasl. Dobi- 
ski, Lenychamps i Stelko. eE a 


tyin zwnteresowuć się powiĝvi prakty- 
cenusii © punktu widzenia potrzeb ży- 
koksi ludności. Jestio pierw= 
szy „większwch rozmiarów prolekt w zas 


Husse 


kresie przyszłcgo kodeksu cywilnego. 
Wobec Wie, Że w leonie Komisii pow- 
stał zamiar ogloszenia — na wzór 
Szwajcarii najpierw pruwa o zobos 
wiezagi aen OgOSZUNE tego projektu 
jest nades ważnym krokiem ku uniiika- 
cii potskiceo prawa cywilnego, rzadzo- 
nego doty) przez cztery kodytil -acje 
chec. (Kod. Napoleona, Kodeks niem'c- 
cki, austriacki © rosyjski. a iiczac Spiż i 
Orawę także prawo węgierskie). Ten 
stan Ustawedawstwa cywilnego w pra- 


ktyce sprawia wielkie goi a w ine 


teresie jedolitaśc: bPaudistwa juk najry- 
CEN usunięty bvó powinien. Komisja 
Kodyfikacy ina PAŃ zdjac projekt Z mo- 


ków połskich do 
są Doźydane ze 


tywami wzywa prawi 
uądsyłania uwag, htóre 
wzgledu va to, że iluż w Styczniu pro- 
wkt bedzie przedmiolem obrad subicu- 
mitctu Sekcii cywilnej Kontsii Kodyfi- 
kacyjnci Uwagi nadsyłać należy pod 
udresem proi. Ernesta Tila we Lwoe 
wie, ulica Pańzka 4. 


EE | ja KA Wł dów. | | 
LM. 119,006/23;L 

OGŁOSZENIE LICYTACJI. 
Gmina miasta Lwowa rozpisuje ni- 
nieszem pukfikczną llcytakgjy otartowaj 
na wydzierżawienie prawa polowania 
na okres 3 ian od 1. lutego 1924 do 31. 
stycznia 1927, w rewirze: 
1) Bryńce Zagórme, pow. Bóbrka, 
2) Bbłetnia. 
i 3) Pniagys pow. Przenyślany. 
Intormacji o _ bliższych:** „WAĆ Uk 
dzierżawy udzidła Dep. I.” Magistratu 
(Ratusz I. m). 
Czynsz  dzierżawaty 
Życie. 
Do oierty 
złożone w 


ustala się w 

należy dałuczyć łwit na 
Kasie miejskiej wadiam W 
wysokości 10% oflarowanego na cały 
czas czynszu dzierżawnego. przyczow 
za podstawę do obliczenia tego wadium 
ma być wzięta cena żyta notowana u3 
targu we Lwowie. 

Opieczstowane oferty należy wnosi? 
najdalej > 15. stycznia 1924 (włącznieł 
do godz. l2-tej w południe w Departa' 
mence I. Mae 

Magistrat król stoł, miasta Lu owa. 

Lwów dnia 5. stycznia 1924. 162 


OGŁOSZENIE KONKURSU. 


Wydział powiatowy *w Stryju rozpisuje 


posadę 
Warunki: 


a) Pohory służbowe według Xff. grupy urzędników 


niniejszem konkurs na 


lekarza okręgowego z sie dzibą w Ławocznem. 


paftstwe: 


wych wraz z każdoczesną mnożaą dodątku drożyźnianeyb. 


b) Ryczałt na objazdy siużbowe i kancelaryjne 


w - wysokości 


rocznej przez Wydział Samorządowy ustalonej. 
c) Stabilizacia nastąpić może po 'upływie jednoroczne! zadowala- 
jącej służby i od tego czasu liczyć się będzie czas przejścia 


do dalszych szczebli. 


d) Lekarz okregowy naiprawdępodobniej będzie także 
' kofejowym dla pewnych czy nności 
Lawoczne--Stryj, za co uzyska mieszkanie z 2 
które przyzna Dyrekcia koleji we Lweo- 


+ kolejowej 
Poj kuchni i warunki, 


ber 
na pr zomr a A 
2 pokoi 


lakarskich 


wie, za staramiem Wydziam pow. 


Wymogi: 
a) Obywatelstwo polskie. 


b) znałomość języków krajowych, 


c) dyplom lekarski, 


d) odpowiednie najmniej dwuletnia praktyka tekarska. 
Podania wraz z dowodami, należy wnosić do biura podawczage 
Wydziału powiatowego w terminie do dnia 28. lutego 1924. 
Z Wydziałju powiatowego. 
Stryj, dnia 8. stycznia 1924. 
Inne czasopisma uprasza sic o bez- 


159 płatny przedruń.) 


Komisarz rzaxłowY: 
Stanisław Dzieduszycki. 


f „GAZETA LWOWSKA” z dnia 13. stycznia: 1924. 


kdl TST "TREN Ss WEBER LK U SETEN 
GUGŁLOSZENIE. | FT m e DRIN rę naoga s 
a TEET 1580 H 
iieii HM | TRSOLE te U Jać ugi 
| 


W celu obszdzznia posady 


asesera rabinackiego 
przy izr. gminie w;znaniowej w Kalłuszu rozp: suje 
się niniejszem 


KONKURS. 


Ubiegający się o tę posadę winien wnieść pisemną prośbę 
do Zarządu izr gmivy wyznaniowe; w Kałuszu najdalej do dnia 
25 stycznia 1924 i dołączyć do niej świadectwa wykazujące 
szdolrienis do piastowania tej p.s.dy, oraz wykazać meiryką, 
że niz przekroczył 49 rok życia. 


$. A, wa Lwow e 
og s'a, że wobec umieszczenia wszwania do su*skrypcji 
w „'*ONiTORZE POLSKIM“ dopiero w dniu 7 stycznia 
b. r. tormina do wykonania prawa poboru a.cji IV, emisji 
upływa 152 


z dniem 6 lutego 1924. 
a í 
PRZETARG. 
Okręgowy Zakład Gospodarczy Nr. X, w Przemyślu sprzeda w dro- 
dze nieograniczonego przetargu pu licznego: 
około 70.000 kg. oirąb niięsza jych, a 
około 30.000 kz. otrąb żytiuę 
okolo 2.857 kg. esenci oi Od w 15 beczkach, 
kofiektanci na powyższe artyku:y złożą nalażycie ostenypiowane 0- 
ierty w Okręgowym Zakladzie Gospodarczym Nr. X. w Przemyślu do 
dnia 31. stycznia 1924, godz. 10 pized południem, o której to godzi- 
nic nastąpi otwarcię ofert, 
Do oferty należy dołączyć dowód złożenia w Kasie Skarbowe) 
wadium w wysokości 3% od oierosanej ogółnaej sumy. 
W razie nagatyw nego WViliku przetargu olertowego nastąpi prze- 
targ ustiy. 
Artykuły na sprzedaż przeznaczone oglądać można cœodzennie 
w godzinach urzędowych. 
Zapłata za zakupione artykuly musi nastąpić do 48 godzin, odbiór 
zaś j usunięcie z magazynów do dni 5-ciu, 
Sprzedaż otrąb następ) luzsin. ti. bez worków. 
OKRĘGOWY ZAKŁAD GOSPODARCZY Nz, X. 
W PRZEMYŚLU, 
L, 2897/Tj/23, 160—2 
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Nie uwzględnione prośby ; ozostaną bez odpowiedzi, 


LUT USD DZT 0 RES SO RO za 
TAJ Ya 


BANA AIEMIAN S.A 


K 

A 

c 
KE LWOWIE, ul. Kopernika L. 4 
oprocentowuje 1 
waloryzuje wkładki 


xk 


1) we frankach ałotych 
obliczeniowych, 


2) we frankach Szwajcarskich, 
3) w życie, 
oraz 


<2— WIELKI DZIENNIK =— 
INFORMACYJNO-POLITYCZNY 


rozpoczyna wychodzić w WARSZAWIE 
Z dajem 15, stycznia br. 


udziela kredytów 
waloryzowanych. 


az = otoz 


C POLSKI BANA NANDLOWY 


UERTRALA POZEAŃ  UD0ZAŁ LWOW 
u. Halicka I9. 


„OCHO WARSZAAORIE” 


zajmować się będzie życiem stolicy i prowincji, 
pozatem będzie zamieszczać informacje z zagranicy 
podawane przez własnych korespondentów z Paryża, 
Londynu, Berlina i Wiednia. — Specjalnie uwzgię- 
—  dnionym będzie DZIAŁ EKONOMICZNY. — 


REDAKCJA I ADMINISTRACJA 
WARSZAWA, HORTENZJA 6. . 


przyjmuje 
wkłady waloryzowane (we frankach zł tych) udziela 
walłoryzowanych kredytów, załatwia wszystkie in e esa 
bankowe i przyjmuje ?lecenia giełdowe. 
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